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KALENDARZYK
Dziś czwartek, 13 gru­

dnia — Władysława, Łucji.
Jutro piątek, 14 grudnia 

— Teodora, Alfreda.
Pojutrze sobota, 15 gru­

dnia — Wiktora, Celiny.

POGODA
Dziś w większości pochmurnie, 

temp, około 32 stopni F (zero C), 
wiatry południowe i południowo- 
wschodnie o sile od 10 do 20 mil 
na godzinę (16 do 32 km).

Jutro częściowo słonecznie, 
temp, około 30 stopni F (—1 C).

Wschód słońca o godzinie 7:09 
rano, zachód o 4:20 wieczorem.

Bzicnnik ZwtązkcM
POLISH DAILY ZGODA • U '

Published Since 1908
AN AMERICAN DAILY IN THE POLISH LANGUAGE — MEMBER OF UNITED PRESS INTERNATIONAL

DYPLOMACI IRANUOPUSZCZĄ U.S.
Państwa NATO Podjęły Decyzję
Sowieckie Wytyczne 

Ugody z Chinami
Niepożądany Gość

PROGRESS

Moskwa. (NYT) — Tuba sowiec­
kiej partii komunistycznej, dziennik 
“Prawda” zamieścił — w imieniu 
Kremla — wytyczne i zasady przy­
szłych stosunków ZSRR z Chinami.

Stosowny dokument, wręczony Chiń­
czykom w dniu 30 listopada, w koń­
cowej fazie pierwszej rundy rokowań, 
które nie przyniosły żadnych rezulta­
tów, prawdopodobnie nie prędko do­
czeka się chińskiej odpowiedzi.

Komentator “Prawdy” Igor Alek­
sandrów,. sygnujący oficjalne wypo­
wiedzi najwyższych czynników so­
wieckich, podkreśla, że to Związek 
Sowiecki pragnie za wszelką cenę 
doprowadzić do porozumienia, nato­
miast strona chińska uchyla się od 
tego.

W opublikowanych wytycznych 
ZSRR deklaruje pokojowe współist­
nienie, całkowitą równość stron ukła­
dających się, poszanowanie niepodle­
głości, suwerenność i nienaruszalno­
ści terytorialnej partnera, nie mie­
szanie się w jego sprawy wewnętrzne, 
wstrzymanie się przed użyciem siły 
i wzajemnie, korzystne oddziaływa­
nie.

Chińczycy — nauczeni doświadcze­
niem — deklarację sowiecką traktu­
ją z przymrużeniem oka.

Delegacja chińska już wyjechała z 
Moskwy. Następna runda rokowań 
rozegra się w Pekinie, w terminie, 
który nie został ustalony.

Brytyjczycy 
Znów Rządzą 

w Rodezji
Salisbury (UPI) — Przybycie do 

Salisbury lorda Soamesa, brytyjskie­
go gubernatora na okres przejściowy 
aż do wyborów powszechnych, ozna­
cza, że w 14 lat po oderwaniu się 
Rodezji od Korony, Wielka Brytania 
ponownie rządzi w tym kraju.

Lord Soames, natychmiast po wy­
lądowaniu, przystąpił do działania, 
które ustępujący premier rodezyjski 
Abel Muzorewa określił jako “zadanie 
szczególnie trudne”.

Wobec oporu ze strony gerylasów 
Frontu Patriotycznego, odrzucają­
cych rozejm, zaproponowany przez 
Wielką Brytanię i zaakceptowany 
przez Muzorowę, Brytyjczycy prze­
jęli dowództwo rodezyjskich sił zbroj­
nych, ciągle toczących walkę z for­
macjami Frontu.

Z punktu widzienia prawnego, z 
chwilą objęcia władzy przez lorda 
Soamesa, Rodezja ponownie stała się 
“częścią dominium Jej Królewskiej 
Mości” i wróciła ponownie do dawnej 
nazwy. Równocześnie zniesione zostały 
sankcje brytyjskie wymierzone w Ro- 
dezję-Zimbabwe.

Powitanie gubernatora brytyjskie­
go odbyło się zgodnie z planem: bez 
specjalnego rozgłosu i bez przeszkód. 
Harmonijną atmosferę zakłócił jedy­
nie policjant, z 16 osobowej ekipy 
honorowej, eskortującej gubernatora, 
który nie mógł zastartować silnika 
w swoim motocyklu.

Zabił z “Miłości” 
Hillsboro, Mo. (UPI) — Mężczyzna, 
który 19 stycznia zabił swego 15- 
letniego syna został uniewinniony i 
przekazany pod opiekę psychiatrów. 
David F. Krumm nie rozumiał pod­
czas procesu o co jest oskarżony. 
Przez cały czas utrzymywał, że mu- 
siał strzelić do syna, aby ułatwić 
mu pójście do “nieba.”

Czas, w którym dokonał zbrodni, 
wydawał mu się najstosowniejszy, 
ponieważ chłopiec wykazywał wów­
czas “właściwy poziom moralny, wy­
starczający do przeniesienia się na 
drugi świat.”

Zwiększenia 
Arsenału 
Atomowego

Mimo Zastrzeżeń 
Ze Strony Danii, 
Belgii i Holandii

Bruksela. (UPI) — Po długiej de­
bacie Rada NATO, złożona z mini­
strów spraw zagranicznych i mini­
strów obrony, zdecydowała wczoraj 
wieczorem zwiększyć arsenał rakieto- 
wo-nukleamy Przymierza o 572 ra­
kiety Pershing 2 i samosterujące ra­
kiety “cruisę”.

Dozbrojenie to, będące odpowiedzią 
na już zainstalowane w Europie ra­
kiety sowieckie typu SS-20, koszto­
wać będzie 4.5 miliarda dolarów i 
rozpocznie się w 1983 roku.
Mimo starań, całkowitej jednomyśl­
ności nie udało się osiągnąć, jakkol­
wiek amerykański sekretarz stanu 
Cyrus Vance jest zdania, że zastrze­
żenia niektórych państw — Belgii i 
Holandii — wcale nie świadczą o 
braku jednomyślności w Przymierzu 
Atlantyckim.

Propozycja Danii, aby decyzje w 
(Ciąg dalszy na str. 6nej)

Carter Zabiega 
o Podwyżkę 

Na Cele Obronne
Washington. (UPI) — Na wczoraj­

szym spotkaniu w Białym Domu, 
prez. Carter powiedział, że zamierza 
ubiegać się o 5% podwyżki na cele 
obronne na przyszły rok fiskalny.

Zwracając się do grupy biznesma- 
nów, prezydent wezwał do ustalenia 
budżetu obronnego na $157 miliardów 
i powtórzył apel zwrócony do Związ­
ku Sowieckiego o rozpoczęcie po­
ważnych negocjacji na temat kontro­
li zbrojeń.

“Jako najsilniejszy i najbardziej 
rozwinięty kraj na całym świecie ma­
my specjalne zobowiązanie dążenia 
do utrzymania bezpieczeństwa za­
równo poprzez kontrolę zbrojeń jak 
i siłę militarną” — powiedział Car­
ter.

Prezydent położył specjalny nacisk 
na rozwinięcie formacji szybkiego 
uderzenia, które byłyby zdolne do ope­
racji militarnych na odległych obsza­
rach, przysparzających szczególnych 
kłopotów.

Tereny takie mogłyby być Zatoką 
Perską, Afryką czy Ameryką Płd.

Prezydent powiedział, że budżet na 
1981 rok, w zaprojektowanej przez 
niego wysokości, mógłby pomóc w 
wybudowaniu “nowej floty transpor­
towców do przewożenia ciężkiego wy­
posażenia dla trzech brygad piecho­
ty morskiej stacjonujących w odle­
głych rejonach, tam gdzie obecność 
naszych sił będzie konieczna.

Z zapleczem niezbędnych urządzeń 
w pobliżu, oddziały strzelców mar­
skich mogą w razie potrzeby natych­
miast ruszyć do akcji.

Drugą innowacją byłoby wybudo­
wanie armady dużych samolotów 
transportowych, które mogłyby prze­
wozić cysterny i urządzenia wojsko­
we na międzykontynentalnych dys­
tansach”.

Wysoka Kara 
Dla M. Dellums

Oakland, Calif. (UPI) — 22-letni 
Michael Dellums, syn rep. Rona Del­
lums (D.-Calif.) został skazany na 
od 18 lat więzienia do dożywocia za 
zabicie innego mężczyzny podczas 
kłótni o narkotyki.

Obrońca Dellumsa utrzymywał, że 
jego klient w momencie popełnienia 
zbrodni był nieodpowiedzialny za swo­
je czyny i potrzebuje opieki psychiat­
rów.

Sąd Wstrzymuje 
Deportację 
Irańczyków

Washington (UPI) — Sąd federalny 
wydał decyzje przeciwstawiające się 
jednemu z pierwszych zarządzeń 
prez. Cartera, ogłoszonemu w odpo­
wiedzi na zatrzymanie personelu 
ambasady amerykańskiej w Tehera­
nie.

Utrzymując, że deportacja studen­
tów irańskich, przebywających na te­
renie US bez ważnych wiz, jest nie­
zgodna z konstytucją i stanowi za­
przeczenie podstawowych zasad 
amerykańskiej sprawiedliwości, bez­
stronności i uczciwości, sędzia Joyce 
Green odrzuciła wszelkie argumenty 
Białego Domu wydając postanowie­
nie o wstrzymaniu deportacji i zwol­
nieniu studentów z obowiązku zgła­
szania się do biur emigracyjnych.

Sąd nakazał również władzom fede­
ralnym zaprzestanie korzystania z in­
formacji i fotografii zebranych pod­
czas ub. miesiąca w sprawach depor­
tacyjnych, które mogą nastąpić w 
przyszłości. Biały Dom zamierza od­
wołać się od tej decyzji do sądu 
apelacyjnego.

Do chwili obecnej niemal 50,500 
Irańczyków zgłosiło się do władz 
emigracyjnych. 6,042 osoby nie posia­
dały ważnych wiz, a więc zgodnie z 
zarządzeniem Prezydenta powinny 
być deportowane.

47 studentów opuściło Stany, 778 
wyraziło zgodę na wyjazd a 405 po­
prosiło o azyl.

Washington twierdzi, że podobna 
akcja stanowiła konieczność z powo­
du obaw o demonstracje Irańczy­
ków “prowokujących obywateli ame­
rykańskich do ostrych odpowiedzi,” 
które mogą zagrażać bezpieczeń­
stwu zakładników w Teheranie.

Wczesna Zapowiedź 
Podwyżki Cen Ropy

Abu Dhabi (UPI) — Jeszcze przed 
konferencją Kartelu OPEC, która roz­
pocznie się w Caracas w dniu 17 
grudnia, trzy państwa arabskie — 
Arabia Saudyjska, Zjednoczone Emi­
raty Arabskie i Qatar zdecydowały 
podnieść cenę swojej ropy naftowej 
o $6.00 na baryłce.

Wiadomość tę podał, tuż przed odlo­
tem z Paryża do Caracas, minister 
przemysłu naftowego Zjednoczonych 
Emiratów Arabskich — Mana 
Said Oteiba.

Przedstawiciele Arabii Saudyj­
skiej i Qataru wiadomości tej nie sko­
mentowali.

Należy przypomnieć, że Arabia 
Saudyjska jest największym dostaw­
cą ropy naftowej do Stanów Zjedno­
czonych.

Zagubiony 
w Przestrzeni

Vernon Valley, N.j. (UPI) — Specja­
liści z RCA American Communications 
poszukują zagubionego w przestrzeni 
kosmicznej satelity komunikacyjnego 
którego wartość wynosi $20 milionów.

RCA usiłuje zastosować kilka syste­
mów do uzyskania połączenia z sate­
litą SATCOM III. Przedstawiciel 
firmy zaznaczył, że raporty prasowe 
donoszące o ewentualnej eksplozji 
statku są czystymi spekulacjami i wy­
raził przekonanie, że urządzenia słu­
żące do przekazywania rozkazu po­
wrotu pojazdu na ziemię, uległy 
uszkodzeniu.

RCA straciło kontakt z satelitą w 
poniedziałkowe popołudnie, w kilka 
minut po wystrzeleniu rakiety, której 
zadaniem było skierowanie go na wła­
ściwą drogę. Ze względu na stosunko­
wo małe rozmiary SATCOM III, ra­
dary nie są w stanie wykryć jego 
obecności.

NASA doniosła, że satelita ten jest 
drugim z kolei, zagubionym w prze­
strzeni podczas prób naprowadzenia 
na właściwą orbitę.

Misja SATCOM III kosztuje $50 mi­
lionów. Polisa ubezpieczeniowa opie­
wa na $70 milionów, które muszą być 
zwrócone przez kompanię RCA w przy­
padku nie odnalezienia statku w ciągu 
90 dni.

Dodatkowe $20 milionów, przekra­
czające koszt misji satelity, będzie 
przeznaczone na pokrycie strat spo­
wodowanych utratą klientów, którzy 
zakontraktowali wynajem 24 kanałów 
komunikacyjnych statku.,

Do poszukiwań przyłączyło się 
wiele stacji NASA.

Pogoda Dokucza
(UPI). — Seria opadów deszczo­

wych przeszła przez środkowe rejony 
kraju powodując śliskość dróg, która 
doprowadziła do przynajmniej sześciu 
śmiertelnych wypadków.

Niemal natychmiast zamarzający, 
na liniach wysokiego napięcia i drze­
wach, deszcz spowodował ich uszko­
dzenia. Wiele linii zostało zerwanych, 
drzewa uległy zniszczeniu.

Ostrzeżenia biura pogody objęły 
Kentucky, północne Arkansas, Okla­
homę i północno-centralne rejony 
Texasu, gdzie również zaistniało nie­
bezpieczeństwo zamarzania deszczu 
na drogach.

Północno-wschodnie Wyoming na­
wiedziły silne wiatry połączone z bu­
rzami śnieżnymi, które dzisiaj dotrą 
do centralnego Ohio, Nowego Yorku 
i Vermont.

Tymczasem w Warwick, R.I. zano­
towano niespotykanie wysoką w tym 
okresie temperaturę (69 stopni F.).

Ciepłe powietrze dotarło aż do Maine, 
gdzie temperatura wynosiła 57 stopni 
F.

Irański “Przebój”
Teheran (UPI). — Radio Irańskie 

przeplata program wiadomościo- 
wy i komentarz najnowszym, pio­
senkarskim “przebojem”.

Nosi on tytuł.. . “Śmierć Ame­
ryce”,

Khomeini 
Chce Sądzić 
Stany Zjedn.
Teheran. (UPI) — Niepoczytalny 

staruch irański Khomeini wydał roz­
kaz swemu “rewolucyjnemu” mini­
strowi spraw zagranicznych powoła­
nia “możliwie najszybciej” między­
narodowej komisji do osądzenia “zbro­
dni” amerykańskich.

“Sprawą zasadniczą jest możliwie 
najrychlejsze powołanie międzynaro­
dowej komisji, która w porozumieniu 
z Radą Rewolucyjną zbada agresyw­
ną politykę Stanów Zjednoczonych w 
Iranie . . . Rezultaty tych badań, 
w szczególności dotyczące działalno­
ści amerykańskiej w okresie panowa­
nia szacha, zostaną przedłożone świa­
towej opinii publicznej, aby między­
narodowa organizacja, która potępiła 
Iran miała lepsze informacje o zbro­
dniach amerykańskich, wymierzo­
nych w nasz naród” — pisze ayatol­
lah w swoim rozkazie.

Dodaje on, że dla przeciwstawienia 
się “napastniczej i wrogiej propagan­
dzie amerykańskiej w związku z za­
kładnikami w ich szpiegowskiej jaski­
ni” ministerstwo może zaprosić mię­
dzynarodową delegację, która zakład­
ników odwiedzi.

Rozkaz ayatollah oznacza, że “pro­
ces sądzenia” Stanów Zjednoczonych 
zostanie przyspieszony.

Nieco wcześniej sekretarz general- 
nj' NZ dr Kurt Waldheim prowadził 
gorączkowe rozmowy telefoniczne z 
oficjalnymi przedstawicielami Iranu 
na temat sytuacji, jaka powstała po 
wyproszeniu ze Stanów Zjednoczo­
nych większości dyplomatów irań­
skich.

Dominikanin 
Oskarżony 
o Herezję

Watykan (UPI) — Święta Kongre­
gacja Doktryn Wiary, znana w prze­
szłości jako Święta Inkwizycja, przy­
stąpiła do badania sprawy teologa 
belgijskiego, oskarżonego o herezję.

Oskarżonym jest dominikanin 65- 
letni ks. Edward Schillebeckx, pro­
fesor teologii holenderskiego Uni­
wersytetu Katolickiego w Nijmegen, 
autor wydanej 4 lata temu książki — 
rzekomo heretyckiej — pt. “Jezus: 
eksperyment w christiologii.”

Szczegóły rozprawy przed Trybu­
nałem watykańskim trzymane są w 
tajemnicy, ale przenikają wiadomo­
ści z kół kościelnych, że ks. Schille­
beckx będzie przez trzy dni przesłu­
chiwany przez trzech teologów waty­
kańskich. Mówi się też, że zostanie 
mu postawionych 9 pytań, które m. in. 
wyjaśnią poglądy dominikanina na 
sprawy takie, jak boskość Chrystusa, 
niezwykłość Jego Męki i Zmart­
wychwstania, Niepokalane Poczęcie 
i nieomylność papieża.

Najważniejszy zarzut dotyczy rze­
komego kwestionowania przez domi­
nikanina boskości Chrystusa.

Sprawa ks. Schillebeckxa wywołała 
poruszenie w liberalnych kołach du­
chowieństwa. Wprawdzie jest ona 
przygotowywana od 1977 roku, ale 
Jana Pawła II w kołach tych oskarża 
się o ograniczanie wolności religij­
nych w Kościele katolickim.

Grupa 144 teologów katolickich ze 
Stanów Zjednoczonych, z Niemiec Za­
chodnich i ze Szwajcarii wystąpiła 
z petycją do Watykanu, aby zapew­
niono, że rozpatrywanie sprawy ks. 
Schillebeckxa będzie “autentycznym 
dialogiem,” a nie procesem o herezję 
w stylu średniowiecznym.

Muszą Wyjechać 
Ze Stolicy 
w Ciągu 5 Dni

Propozycja Podwyżki 
Ceł Dla Państw 
Odmawiających Pomocy 
w Kryzysie

Washington. (UPI) — Stany Zje­
dnoczone zwróciły się do dyplomatów 
irańskich z żądaniem opuszczenia 
granic U.S. i noszą się z zamia­
rem podwyższenia ceł towarowych 
dla krajów, które odmawiają współ­
pracy w dążeniu do uwolnienia zakład­
ników amerykańskich z ambasady 
w Teheranie.

Departament Stanu wydał wczoraj 
rozporządzenie wzywające do wyja­
zdu wszystkich, z wyjątkiem 35 przed­
stawicieli rewolucyjnego rządu Iranu, 
akredytowanych w U.S.

Rzecznik dept. Stanu, Thomas Re­
ston zapowiedział możliwość zastoso­
wania dalszych, jeszcze bardziej su­
rowych akcji, w zależności od “oko­
liczności w jakich znajdują się zakład­
nicy w Teheranie”.

Jednocześnie niemal wszyscy człon­
kowie izbowego Komitetu Środków 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Parodia 
Sądowa 

w Warszawie
Warszawa (NYT-KW) — W kole­

gium dzielnicowym Warszawa-Śród­
mieście d/s wykroczeń odbyła się 
w dniu 10 grudnia “rozprawa”, w któ­
rej na lawie oskarżonych zasiedli 
wolnościowcy: Andrzej Czuma, Józef 
Michał Jankowski, Wojciech Ziem­
biński i Bronisław Komorowski.

Kolegium wprawdzie nie przyjęło 
oskarżenia o dopuszczenie się przez 
sądzonych “nieobyczajowych wybry­
ków”, ale uznało, że są winni orga­
nizowania nielegalnych zgromadzeń 
i wygłaszania przemówień, w których 
dopatrzono się . . . lekceważenia Na­
rodu Polskiego.

W wyniku “rozprawy” Andrzej 
Czuma i Wojciech Ziembiński skazani 
zostali na 3 miesiące więzienia, B. 
Komorowski i J. M. Janowski otrzy­
mali po miesiącu więzienia.

27-letni Komorowski, historyk z wy­
kształcenia i były asystent Uniwer­
sytetu Warszawskiego, żonaty i ojciec 
dziecka urodzonego w tym roku, po­
wiedział w zeznaniu, że w czasie cere­
monii przed Grobem Nieznanego Żoł­
nierza w dniu 11 listopada, z którą 
właśnie związane są wszystkie oskar­
żenia, składał wieniec i przemawiał 
w imieniu młodzieży polskiej.

“Wyrok” nie jest prawomocny, po­
nieważ obrońcy zapowiedzieli odwo­
łanie do drugiej instancji, a miano­
wicie do Sądu Rejonowego w War­
szawie.

Oskarżonych bronili znakomici 
adwokaci: Stanisław Sztuka, Andrzej 
Grobiński, Jan Olszewski i Władysław 
Siła-Nowicki.

Świadkami obrony byli: Maria Kor- 
niłlowicz, wnuczka Henryka Sienkie­
wicza, ks. Stanisław Małkowski, Jan 
Józef Lipski i Bogumił Studziński. 
W roli świadków oskarżenia wystą­
pili funkcjonariusze służby bezpie­
czeństwa — Swierczyński i Sikora.

Świadkowie obrony twierdzili, że 
działacze niepodległościowi, przema­
wiający na uroczystości w dniu Święta 
Niepodległości przed Grobem Niezna­
nego Żołnierza, są godni najwyższego 
uznania.

Wojciech Ziembiński podkreślił w 
ostatnim słowie, że rozprawa odbywa 
się dokładnie w 31 rocznicę uchwale- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Rekordowa Cena
Londyn (UPI) — Cena zlóta na gieł­

dach w Londynie i w Zurichu doszła 
do rekordowej wysokości $459 za 
uncję.
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Kupując w Sklepach Jewel 
Pomożecie Fundacji Kopernika Co Słychać 

Wśród Podhalan
Czarnodunajeckie Eliminacje Amatorskich Zespołów 

Teatralnych Regionu Podhala

Zupełnie wyjątkowa okazja! Możecie 
przyczynić się finansowo do stworze­
nia przez Fundacje im. Kopernika 
polonijnego centrum społeczno-kultu­
ralnego, bez żadnego uszczerbku fi­
nansowego dla siebie.

W dniach 17, 18 i 19 grudnia Je­
wel Food Stores ogłosiły w całym mie­
ście dniami “Shop and Share”. W 
ciągu tych trzech dni 5 procent od 
zakupów zrobionych w którymkol­
wiek sklepie Jewel zostanie przekaza­
nych Fundacji im. Kopernika.

Ażeby jednak te 5 procent od Wa­
szego zakupu zostały przekazane Fun­
dacji, musicie Państwo przekazać do

In Your Size!
Printed Pattern

4664z
SIZES \
34-48

10/2-18/2

Save about $ 10 and more! Sew 
a sportive shirt and soft bow 
blouse in low-cost, carefree 
blends to team with all your 
shirts, pants, jumpers.

Printed Pattern 4664: Half
., .-Sizes lOVz, 121'!, 14‘y. 161/?,. 

18b. Women's Sizes 34, 36. 38, 
40, 42. 44. 46. 48.
$1.50 for each pattern. Add 404 
for each pattern for first-class 
airmail and handling. Send to:

Anne Adams, Dept 10, Polish Daily 
Zgoda, 243 W. 17th St., New York,. NY 
10011.

Print NAME, ADDRESS, ZIP, SIZE 
and STYLE NUMBER.

Clothing costs are going up, up, up!. 
Save $$$, update your wardrobe with, 
our NEW FALL-WINTER PATTERN 
CATALOG. Over 100 styles plus fret 
$1.5L pattern coupon. Catalog, $1. 
127—Afghans ’n’ Doilies.............. $1.50
129— Quick/Easy Transfers.......$1.50
130— Sweaters—iizes 38-56 ..........$1.50
131— Add a Block Quilts...............$1.50

Polski Waksziat Nafkawy Am

Wszelkie reperacje. Kompletne 
malowanie.
North State Auto Rebuilders
446 W. North Ave./Ryszard Wieczorek
“Towinj Service"-24 godziny. 227-4600 

biura Fundacji, 4847 N. Milwaukee 
Ave., Chicago, IL. 60630 tak zwany 
“Cash Register Tapes” z zakupów 
zrobionych w ciągu tych trzech dni.

Można także wyciąć kupon z piąt­
kowego ogłoszenia Fundacji i wręczyć 
go kasjerce w sklepie przy płaceniu. 
Kupon trzeba podpisać.

Zróbcie zapasy na święta i kupcie 
więcej w sklepach Jewel 17, 18 i 19 
grudnia.

Echo z 90-Lecia 
Zw. Śpiewaków

W niedzielę, 18 listopada br., odbył 
się koncert Okręgu I Związku Śpie­
waków Polskich w Chicago. Piszę 
koncert, ponieważ ta część programu 
wiąże się z przeszłością tej pięknej 
organizacji, której cele i zadania na­
kreślono 90 lat temu.

W sali dość wypełnionej, chóry za­
prezentowały swój wieloletni dorobek 
śpiewaczy młodych utalentowanych 
dyrygentów. W większości chóry przy­
gotowały się do tej wspaniałej uro­
czystości sumiennie, opracowując 
utwory trudniejsze i poważniejsze. 
Uroczystość odbyła się pod hasłem 
Związku Śpiewaków Polskich, ale tyl­
ko jako reklama. Polskości poza pie­
śniami prawie się nie słyszało. A szko­
da!!!

Często narzekamy, że nie zasila 
szeregów naszych młodzież przybyła 
z Polski, której jest w Chicago bar­
dzo wiele. Gdy prezes Okręgu prze­
mówił na koncercie w języku ojczy­
stym, inny nastrój powstał na sa­
li. Każdy z nas powinien być dobrym 
Amerykaninem, ale powinniśmy pa­
miętać , że ród swój wywodzimy z 
Polski. Powinniśmy również pamię­
tać, że naczelnym hasłem pionierów, 
polskich i założycieli organizacji 
Związku Śpiewaków Polskich w Ame­
ryce było nie tylko kultywowanie pie­
śni polskiej, ale również pielęgnowa­
nie mowy polskiej, idąc za przykła­
dem wielkiego Mikołaja Reja, który 
powiedział: że “Polacy nie gęsi i swój 
język mają”.

Opłatek K.P.A.
Wydz. Na Stan Illinois

W czasie nadchodzącego grudnio­
wego zebrania Kongresu Polonii Ame­
rykańskiej w środę, 19 grudnia, w 
siedzibie SPK Koło 31, przy 3242 N. 
Pułaski, o 7:30 wiecz., odbędzie się 
tradycyjny “Opłatek”.

Przewodniczącą tegorocznego “Op­
łatka” jest Zofia Piekos.

Zwracamy się tą drogą do wszy­
stkich delegatów i członków o gre­
mialne przybycie na ostatnie w tym 
roku zebranie. Panie proszone są o 
przyniesienie ciast własnego wypie­
ku, a panowie fantów na loterię.

“Opłatek” Kongresu będzie spotka­
niem rodzinnym, dlatego wszyscy do­
łączamy się do jego urządzenia.

Zarząd

Zebranie Wyborcze 
Klubu Par. Dąbrowa

Zebranie wyborcze Klubu Parafii 
Dąbrowa odbędzie się w poniedziałek, 
17 grudnia, o godz. 7:30 wlecz., w sali 
pod numeren 5841 W. Fullerton.

Członkowie proszeni są o liczne 
przybycie.— K. Bomba, prez.; 
M. Przybylska, sekr. prot.

Dziesięć przesłuchań konkurso­
wych, tyleż imprez towarzyskich, dwa 
niespodziewane występy, prezentacja 
dorobku miejscowych plastyków, oraz 
rozmowy z reżyserami przedstawień 
— to elementy teatrów amatorskich 
w Czarnym Dunajcu. Jest to już 
czwarty z kolei Wojewódzki Przegląd 
Amatorskich Zespołów Teatralnych, 
którą to nazwę przyjęto za obowią­
zującą. Jeszcze w 1978 r. w Cz. Du­
najcu zespoły występowały w trzech 
kategoriach: klasycznej, współczesnej 
i regionalnej. Obecnie w tej miejsco­
wości urządzany jest tylko konkurs 
w kategorii regionalnej.

W festiwalach czarnodunajeckich 
organizatorom chodzi o propagowa­
nie sztuk teatralnych o tematyce re­
gionalnej pisanych gwarą, oraz przed­
stawiających zwyczaje i obrzędy 
ludowe. Imprezy festiwalowe na Pod­
halu cieszą się wielkim zaintereso­
waniem publiczności.

Tak było na eliminacjach czarno­
dunajeckich gdy na scenie Zespół 
Skawa wystawił sztukę pt. “Zrękowi- 
ny u Druzgały”. Sztukę wystawiały 
parokrotnie inne zespoły, lecz miesz­
kańcy swoją umiejętnością aktorską 
zdobyli największe uznanie publiczno­
ści. Sztukę przygotowała Janina 
Niżnik.

Koło Nr. 36 Skawa przy Związku 
Podhalan w Ameryce ma więc godne 
tradycje rodzinnej miejscowości.
I kto wie czy i tu członkowie naszego 
Koła Skawa w niedalekiej przyszłości 
przedstawią publiczności ciekawe 
przedstawienie.

W dalszych eliminacjach w Cz. Du­
najcu wystąpiły zespoły ze Skomiel­
nej Białej ze sztuką pt. “Czarownica”, 
oraz zespół z Sośniny z przedstawie­
niem pt. “Znajda”.

W konkursie czarnodunajeckim wy­
różniono zespół Bacówka z N. Targu, 
oraz Zespół Mali Siumni z Chocho­
łowa, który otrzymał II nagrodę. 
Trzeba zaznaczyć, że I nagrody w tym 
rpku niępęgyznano.

Przedstawienie Chochołowian opra­
cowała Maria Garbaruk, wychowaw­
czyni przedszkola. Występowały dzieci 
popisując się piękną gwarą w tzw. 
“Wspominkach Przy Kądziekli”. 
Były to opowiadania o Powstaniu 
Chochołowskim. Tematyka i wyko­
nawstwo wpłynęły na przyznanie 
małym Chochołowianom zaszczytnej
II nagrody.

Zebranie Wyborcze 
Klubu Zaborowian

Zebranie wyborcze Klub u Zaboro­
wian odbędzie się w niedzielę, 16 
grudnia, o godz. 2:30 po poł., w Lusaka 
Mission, 6965 W. Belmont.

Ze względu na ważność posiedzenia 
członkowie proszeni są o liczne przy­
bycie. — M. Dzik, prez.; S. Gulik, 
sekr. prot.

KALENDARZ ZWIĄZKOWY
NA ROK 1980

1980

P. V. /1. Almanac 1980

Poświęcony 100-ej Rocznicy 
Związku Narodowego 

Polskiego 
Zawiera Wiele Ciekawych i 
Informacyjnych Pozycji, 
w Tym Serię Zdjęć z Pobytu 

Papieża Jana Pawła // 
w Polsce i w Stanach 

Zjednoczonych.

Koszt kalendarza wynosi 
$5.00, plus 50 centów 

za przysyłkę.
Prosimy wystawić czek lub 

money order na Alliance Printers 
and Publishers i przesłać 

zamówienia na adres: 
ALLIANCE PRINTERS 

and PUBLISHERS 
6100 N. CICERO AVE.

CHICAGO, ILLINOIS 60646

Jak informował mnie działacz re­
gionu podhalańskiego dr Wincenty 
Galica, w obecnych czasach nastąpił 
olbrzymi nawrót do obyczajów i gwary 
góralskiej. Są to wskazania naszego 
największego pasterza — Ojca św. 
Jana Pawła II. Istnienie wiejskiego 
ludu z jego mową i obrzędami jest 
trwałym dokumentem istnienia ziemi 
i narodu polskiego.

Wracając do tematu eliminacji w 
Czarnym Dunajcu wspomnę o tej 
miejscowości, która jest miasteczkiem 
położonym nad rzeką Czarny Dunajec, 
na trasie łączącej Orawę z pod- 
tatrzem. Krzyżują się tam drogi Kra­
ków—Zakopane przez Orawę, oraz 
przez Pieniażkowice i Rabę Wyżną. 
Miejscowość została założona w roku 
1552; kościół wybudowano w 1796 r., 
przy którym znajduje się bogaty zbiór 
starych druków poczynając od XVI 
wieku. Czarny Dunajec w XVIII-XIX 
wieku był ważnym ośrodkiem han­
dlowym co wpłynęło na wzbogacenie 
się tej miejscowości. W roku 1859 — to 
jest 120 lat temu — pożar zniszczył 
90% zabudowań miejskich. Z bogactw 
naturalnych na rozległych mokrad­
łach koło Czarnego Dunajca znajdują 
pokłady torfu — obszary te nazwano 
Borami Puścizny. W pobliskiej wsi 
Dział znajduje się jedno z najciekaw­
szych zjawisk geografii fizycznej na­
szego globu. Jest to wododział rozdzie­
lający dorzecze Czarnej Orawy wcho­
dzącej do morza Czarnego, i rzeki 
Czarny Dunajec do morza Bałtyc­
kiego. W okresie okupacji hitlerow­
skiej w Czarnym Dunajcu miało sie­
dzibę gestapo. Wielu mieszkańców tej 
miejscowości i okolic należało do 
Armii Krajowej ofiarując swe życie 
dla ojczyzny.

Obecnie Czarny Dunajec jest mia­
steczkiem rozbudowanym. Z obiektów 
kulturalnych to: Dom Ludowy, oraz 
duży budynek wybudowany z pomocą 
Podhalan na emigracji. Parter tego 
budynku zajmuje Straż Pożarna, a 
w górnej części jest olbrzymia sala 
widowiskowa gdzie właśnie odbywają 
się Czarnodunajeckie Przeglądy 
Amatorskich Zespołów Regionu Pod­
hala. Ponadto w miejscowości istnieje 
regionalny zespół góralski przy Związ­
ku Podhalan prowadzony przez za­
służonego działacza podhalańskiego 
Jana Smułkę. Trzeba zaznaczyć, iż 
wielki wkład materialny do rozwoju 
miasteczka po II Wojnie Światowej 
dali Czarnodunajczanie którzy wy­
emigrowali do USA. Wielu z nich 
należy do Kola Czarny Dunajec Nr. 21 
i na pewno są ukontentowani, że ich 
rodzinna miejscowość w obecnych cza­
sach spełnia tak ważną rolę w roz­
woju kultury podhalańskiej. Brawo 
braciom z pod Tater. Jesteśmy dla 
nich z pełnym uznaniem w pracy dla 
naszej wspólnej podhalańskiej i pol­
skiej sprawy.

Komunikaty
W drugi piątek miesiąca, 14 gru­

dnia 1979 r., w Domu Podhalan, 3035 
W. 51 St., odbędzie się zebranie Za­
rządu Głównego — początek godz. 7 
wieczorem. Na zebranie zaprasza się 
Dyrektorów i Prezesów wszystkich 
Kół, oraz Honorowych Prezesów Z.P. 
w P.A. W tym dniu po zebraniu odbę­
dzie się jak co roku tradycyjna kolacja 
wraz z choinką, przy której staro­
polskim zwyczajem zebrani będą się 
łamać opłatkiem i składać wspólne 
życzenia z okazji nadchodzących 
świąt Bożego Narodzenia i Nowego 
Roku. Zapraszają serdecznie:

Prezes Józef Gil — oraz 
Gen. Sekretarka Helena Trunkowa.

♦ * ♦
Prezeska Koła Raba Wyżna, Teresa 

Gardner zaprasza członków Związku 
Podhalan oraz ich bliskich do swojego 
domu, 2553 N. Pulaski Rd., na Wie­
czerzę Wigilijną w dniu 24 grudnia br. 
Po informacje proszę telefonować: 
489-2244.

♦ ♦ ♦
W Domu Podhalan w niedzielę, 16 

grudnia br., w godzinach popołudnio­
wych odbędzie się posiedzenie wybor­
cze Koła im. Gen. A. Galicy.

Prezes — M. Mrozek 
Koresp. — Zofia Bukowska

Sprostowanie
W poprzedniej kronice omyłkowo 

zmieniono nazwisko Marii Janikowej 
— serdecznie przepraszamy. Również 
pomyłkowo podano nazwisko obecne­
go prezesa Koła Odrowąż. Jest nim 
Anna Ligas, a nie jak podano nazwi­
sko poprzedn. prez. Anna Krupa. 
Przepraszamy.

KOUBA’S
Domowej Roboty “Hickory” wędzona

KIEŁBASA
5715 W. Cermak Rd., Cicero 863-2523

(dawniej Emily’s Foods of 26th Street, Chicago)

REWOLUCYJNI' SYSTEM ELEKTRONICZNY M
NAUKA JĘZYKA ANGIELSKIEGO 1 

W CIĄGU 4 MIESIĘCY W WASZYM DOMU ■
KIKSY DLA POCZ> IKUJĄK YCH I ZAAWANSOWANYCH. Ob- | 
Młiiżyniy każdy owobę w Manach Zjednoczonych 1 Knnndsle* 
otrr.yniaó In for muc je ber. żadnych zobowlijxnn
NAZWISKO: ___________________  ADKKS:_________________ THL: _
— — INTHUN ATIONAL LABOH ATOIł Y OF LA N<ilf AGES
■ ■ P.O. IIO\ 7173, JElłSEY CITY. N.J. 07307. I SA

ORZEŁ i TARTAN
Oto prawdziwa i wstrząsająca opowieść z czasów brutalnego 

napadu Niemców na Polskę w roku 1939. Powieść ta zaczer­
pnięta została ze ziodłowycli materiałów dotyczących kampanii 
polskiej z pamiętników uczestników walk' i wydarzeń oraz z. 
dokumentów wojskowych.

Autorem tej nadzwyczaj interesującej powieści jest Jerzy 
Pomian, który ze znajomością rzeczy i bez naciągania faktów 
opisuje najpieiw działalność szpiegowską i dywersyjną Niemców 
zamieszkałych w Polsce następnie szaleńczo bohaterskie walki 
z nieprzyjacielem nad Brdą, Wisłą i Bzurą, diabelsko podstępne 
prowadzenie- przez Niemców wojny wreszcie masowe mordy 
ludności cywilnej i wywożenie tej do Niemiec.
Książka w ładnej, mocnej oprawie płóciennej 
INWETARZOWA WYPRZEDAŻ OBECNIE 
(Kosztowała poprzednio $2.50)

Zamówienia wraz z należnością nadsyłać należy:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
6100 \ . Cierni Ave.
Chicago. III. 60646

COD. NIE WYSYŁAMY.

s2.00

(Ciąg Dalszy)

§ Henryk Sienkiewicz

Pan
W ołodyj o wski

143

— Jeno mi o kozactwie nie gadaj! Szelmy! To przeciw 
matce ręce podnosili, niechże ich spotka to, czego sami chcieli. 
Najwyżniejsza rzecz, żeby Kamieniec się oparł! Co myślisz, 
Michale, oprze się!

— Myślę, że pan generał podolski nie opatrzył go należycie, 
a mieszczanie, ubezpieczeni położeniem, nie uczynili też tego, co 
powinni. Ketling mówił, że przyszły tam regimenty księdza 
biskupa Trzebickiego, bardzo moderowne. Dla Boga! oparli­
śmy się pod Zbarażem tylko za lichym wałem równie wielkiej 
przemocy, powinniśmy się oprzeć i teraz, boć to orłowe gniazdo 
ten Kamieniec....

— Ha! orłowe gniazdo, ale nie wiadomo, czy się orzeł 
w nim znajdzie, jako był Wiśniowiecki, czy jeno wrona ? Znaszli 
pana generała podolskiego?

— Możny pan i dobry żołnierz, ale trocha niedbały.
— Wiem, znam. Nierazem mu to wyrzucał. Panowie Po­

toccy chcieli swego czasu, żebym z nim za granicę dla jego 
edukacji jechał, żeby to pięknych manier przy mnie nabrał.

Ale ja powiedziałem: “Nie pojadę właśnie dla jego nie- 
dbałości, bo on u żadnego buta dwóch uszu nie ma i w moich by 
się po dworach prezentował, a safian drogi.” Potem przy Marii 
Ludowice po francusku chodził, ale ciągle go pończochy opa­
dały i gołymi łydkami świecił. Nie dorośnie on i do pasa 
Wiśniowieckiemu!

— Łyczkowie kamienieccy także wielce się oblężenia boją, 
bo w czasie oblężenia handel stoi. Woleliby oni i do Turków 
należeć, byle sklepów nie zamykać.

— Szelmy! — rzeki Zagłoba.
I obaj z małym rycerzem zakłopotali się srodze przyszłym 

losem Kamieńca; chodziło im prywatnie i o Basię, która 
w razie poddania twierdzy musiałaby los wszystkich mieszkań­
ców podzielić.

Lecz po chwili pan Zagłoba uderzył się w czoło.
— Dla Boga! — rzekł — czego my się frasujem? A po co 

nam do tego parszywego Kamieńca chodzić i w nim się zamykać ?
Nie lepiej ci to przy hetmanie zostać i w polu przeciw 

nieprzyjacielowi czynić? A w takim razie Baśka przecie się do 
chorągwi nie zaciągnie i musi gdzieś odjechać, ale nie do 
Kamieńca, jeno gdzie daleko, chociażby do Skrzetuskich.

Michale! Bóg patrzy w moje serce i widzi, jaką mam 
przeciw poganom żądzę, ale już dla ciebie i dla Baśki to uczynię, 
że ją odwiozę.

— Dziękuję waćpanu — odrzekł mały rycerz. — Jużci, 
żebym ja nie miał być w Kamieńcu, nie napierałaby się tam 
i Baśka, ale co zrobić, jak rozkaz od hetmana przyjdzie?

— Co zrobić jak rozkaz przyjdzie? .. . Bodaj kaduk porwał 
wszystkie rozkazy! . 4 . Co zrobić. . . . Czekaj! poczynam 
myśleć bystrze. Oto trzeba rozkaz uprzedzić!

— Jakże to?
— Napisz zaraz do pana Sobieskiego, niby o nowinach mu 

donosząc, a w końcu powiedz, że coram bliskiej wojny chciałbyś 
z miłości, jaką dla niego masz, przy jego osobie zostawiać 
i w polu czynić. Na rany boskie! to jest arcyprzednia myśl!

Bo naprzód i to jest niepodobne, żeby takiego zagończyka, 
jak ty jesteś, za murem zamykano, zamiast go w polu zażywać, 
a po wtóre, za list takowy hetman jeszcze bardziej cię pokocha 
i zechce przy sobie mieć. Będzie on także potrzebował wiernych 
żołnierzy. . . . Słuchaj tylko: jeśli się Kamieniec obroni, to 
sława na pana generała podolskiego spadnie, a czego w polu 
dokążesz, to na chwałę hetmańską pójdzie. Nie bój się! hetman 
cię generałowi nie odda! ... Prędzej by każdego innego oddał, 
ale ciebie ni mnie nie odda! ... Pisz list! Przypomnij się mu!

Ha! wart mój dowcip jeszcze czegoś lepszego, niż żeby go 
kury na śmieciach dziobały! Michale, napijmy się przy tej 
okazji — albo co! Pisz list!

Wołodyjowski uradował się istotnie bardzo; uściskał pana 
Zagłobę i pomyślawszy chwilę rzekł:

I ani Pan Boga, ani ojczyzny, ani hetmana przy tym nie 
oszukam, bo pewnie że w polu siła będę mógł dokazać.

Dziękuję waści z serca! Tak i ja myślę, że hetman zechce 
mnie mieć pod ręką, zwłaszcza po liście. Ale żeby i Kamieńca 
nie zaniechać, wiesz waćpan, co uczynię? Oto przygarść 
piechoty swoim sumptem wymoderuję i Kamieńcowi poślę. 
Zaraz do hetmana i o tym napiszę.

— Jeszcze lepiej! Ale, Michał, skądże ludzi weźmiesz?
— Mam w piwnicach ze czterdzieści zbójów i lewensów, 

tych wezmę. Baśka (że to, ile razy kazałem kogo powiesić, 
zawsze mnie molestowała, bym go darował zdrowiem) nieraz 
mi już radziła, żebym ze zbójów żołnierzy uczynił. Nie chciałem, 
bo trzeba było przykładu. Ale teraz wojna na karku i wszystko 
można. Chłopy to okrutne, którzy już proch wąchali. Rozgłoszę 
przy tym, że kto dobrowolnie do regimentu z jarów albo z odojów 
się stawi, temu będą dawne zbójeckie uczynki darowane.

Zbierze się ze sto ludzi. Baśka też będzie kontenta. Wielki 
ciężar waćpan zdjąłeś mi z serca!...

I tego samego dnia mały rycerz wyprawił nowego posłańca 
do hetmana, zbójom zaś ogłosił łaskę i darowanie życia, jeśli 
do piechoty się zaciągną. Ci przystali radośnie i obiecali innych 
pociągnąć.. Basia uradowała się niezmiernie. Sprowadzono 
krawców z Uszycy, z Kamieńca, i skąd było można, dla szycia 
barwy. Dawni zbóje musztrowali się co dzień na chreptiowskim 
majdanie, pan Wołodyjowski zaś radował się w sercu na myśl, 
że sam w polu przeciw nieprzyjacielowi będzie czynił, żony na 
niebezpieczeństwa oblężenia nie narazi, a przecie Kamieńcowi 
i ojczyźnie znaczną przysługę odda.

I owe roboty trwały już przez kilka tygodni, gdy pewnego 
wieczora wrócił posłaniec z listem od pana hetmana Sobie­
skiego.

Hetman pisał, co następuje:
“Mój kochany i wielce mi miły Wołodyjowski! 2e mi tak 

pilno wszystkie nowiny przysyłasz, za to i jać wdzięczności 
dochowam, i ojczyzna wdzięczna ci być powinna. Wojna pewna.

Mam i skądinąd wieści, że na Kuczunkaurach stoi już 
potęga okrutna; z ordą będzie na trzysta tysięcy. Ordy ruszą 
lada chwila. O nic tak sułtanowi nie chodzi jako o Kamieniec.

(Ciąg Dalszy Nastąpi)
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“Wdówka” — Jak Zwykle 
Wesoła i Powabna

Z Życia Organizacyjnego Z.N.P.
Wiadomości i Indiana

35-lecie K.P.A. w Indiana
Niech Żyje Polska! — Ameryka! — Wolność!

Najbardziej znana operetka F. Le- 
hara i bodaj najbardziej popularna 
z wszystkich w ogóle operetek, “We­
soła wdówka” — nie starzeje się by­
najmniej pomimo ukończonych pra­
wie lat 75. Nieco inaczej ma się spra­
wa z trójcowską obsadą “Wdówki,” 
w której wielu wykonawców wystę­
puje w niej od ćwierćwiecza. Trzeba 
jednakże przyznać, że przetasowanie 
niektórych ról uratowało w tym 
względzie sytuację.

Oglądane w niedzielę na Trójcowie 
przedstawienie stanowi bodaj piąte 
lub szóste kolejne wystawienie zna­
komitej operetki Lehara na prze­
strzeni ostatnich lat 30. Po raz pierw­
szy spółka teatralna Pucińska-Wolski 
zrealizowała na Trójcowie “Wdówkę” 
w r. 1948. Następna premiera, przy 
nieco zmienionej obsadzie odbyła się 
w r. 1954. Szczytowym osiągnięciem 
w tej dziedzinie była “Wesoła wdów­
ka” wystawiona w r. 1959 z udziałem 
Jana Kiepury i Marty Eggerth. Póź­
niej oglądaliśmy tę samą operetkę 
z Jadwigą Bagińską w roli tytułowej. 
Był to rok 1969. w trzy lata później 
zaprezentowała Pucińska i Wolski 
“Wdówkę” w wykonaniu artystki lon­
dyńskiej, Stanisławy Horwat, którą 
oglądaliśmy tu w ubiegłą niedzielę.

* ♦ ♦

Zmarły w r. 1948, w wieku lat 78, 
węgierski kompozytor Franz Lehar, 
był jednym z najwybitniejszych twór­
ców. Wydaje się, że to epoka bardzo 
odległa, tchnąca atmosferą dworów 
książęcych, czarem cygańskich me­
lodii, tęczo-barwną aureolą wspania­
łych mundurów i pięknych dam.

A jednak wbrew tym pozorom Le­
har nie jest tak odległy jak się nam 
wydaje. Operetka klasyczna przeży­
wa znowu swój renesans. Lehar nale­
żał do najbardziej płodnych kompozy­
torów operetkowych. Stworzył ponad 
czterdzieści utworów tego typu, oraz 
własny styl muzyczny, który często 
jest naśladowany. Jego utwory należą 
do muzyki, którą zwykliśmy nazywać 
“poważną.” Napisał on nawet jedną 
operę (“Tatiana”).

Większość utworów Lehara docze­
kała się wystawienia w całym niemal 
świecie. Rodzaj jego muzyki oraz wy­
bór tekstów stawiają go w rzędzie 
jednego z ostatnich przedstawicieli 
wygasającej już wówczas tzw. epoki 
mieszczańskiej.

Każdorazowe wystawienie “Wdów­
ki” przez zasłużoną placówkę kultu­
ralną, jaką jest Teatr Lidia Pucińska- 
Bolesław Wolski — wystawiający tu 
opery i operetki od lat 31 — jest 
podwójnym sukcesem artystycznym 
i kasowym. Czas urzekających melo­
dii Lehara przyciąga zwykle tłumy 
publiczności. Tak i tym razem. Rów­
nież pod względem artystycznym, 
niemal zawsze “Wdówka” jest peł­
nym sukcesem. Być może decyduje 
o tym fakt, iż Bolesław Wolski — 
reżyser, scenograf, kierownik chóru 
i dyrygent orkiestry — posiada roz­
ległe doświadczenie przy realizowa­
niu na scenie tej właśnie operetki. Być

Spotkanie 
Bożonarodzeniowe 

Klubu Artystycznego 
Tradycyjne przyjęcie z okazji Świąt 

Bożego Narodzenia Polskiego Klubu 
Artystycznego odbędzie się w naj­
bliższą niedzielę, 16 grudnia, o godz. 
3 po poł., w sali szkoły parafialnej 
Pięciu Braci Męczenników, 4325 S. 
Richmond. Uhonorowani zostaną na 
nim za swą długoletnią działalność 
artystyczną i bogaty wkład dla kul­
tury polskiej w Chicago zasłużeni 
członkowie Klubu: Wanda Paul, Thad- 
deus Kożuch i Lucyna Migała.

Wanda Paul — profesor muzyki 
na Uniwersytecie Northwestern, po 
27 latach pracy przechodzi na emery­
turę i będzie pracowała jako wykła­
dowca w Konserwatorium Muzycznym 
w Chicago.

Prof. Kożuch natomiast odchodzi 
na emeryturę po 28 latach pracy na 
Uniwersytecie De Paul w departa­
mencie muzyki — klasa fortepianu. 
Wykładał on także w wielu inpych 
szkołach jak Chicago Musical Col­
lege, Drake University, Northwestern 
University i Mary Crest College w 
Iowa.

Lucyna Migała, długoletnia repor­
terka NBC, po 12 latach przechodzi 
do WCEV Radio Station na stano­
wisko dyrektora programowego — 
“World in Music” i “Mosaic”.

Program spotkania będzie typowo 
świąteczny — przy kawie i ciastkach 
z popisami artystów i śpiewaniu kolęd.

K. Czerkawska 

może, iż nie bez znaczenia jest fakt, 
iż większość wykonawców oraz chór 
również dysponują dużym doświad­
czeniem w tym względzie.

Niedzielne przedstawienie posiada­
ło wyjątkowo — jak na trójcowskie 
warunki — wyrównany poziom. Spro­
wadzona z Londynu odtwórczyni tytu­
łowej roli Stanisława Horwat, wyka­
zała, znaczny postęp od czasu ostat­
niego występu tu sprzed laty siedmiu. 
Jest ona w chwili obecnej niewątpli­
wie jedną z najlepszych sopranistek 
polskich poza Polską. Głos ma czysty, 
dysponuje nim pewnie i umiejętnie. 
Jedynie pod względem aktorskim 
istnieje tu jeszcze pole do rozwoju.

Stefan Wicik jest z pewnością naj­
lepszym Daniłą, jakiego oglądaliśmy 
na Trójcowie (choć rolę tę kreaował 
u schyłku swej kariery śpiewczej, 
na tej samej scenie przed 20 laty, 
Jan Kiepura). Nie tylko głosowo rola 
hr. Daniło “leży” szczególnie Wiciko- 
wi, lecz również pod względem aktor­
skim czuje się w niej pewnie, potrafi 
się sam znakomicie w niej bawić, 
bawiąc zarazem i oczarowując pu­
bliczność.

Kossakowski, który dawniej ucie­
leśniał w “Wesołej wdówce” inne 
role, wystąpił tym razem jako baron 
Zeta, stwarzając postać świetnie 
przemyślaną, zagraną z dużą werwą, 
poczuciem komizmu i talentem.

Obok primadonny Opery Londyń­
skiej (St. Horwat), wystąpiła także 
przyszła — miejiny nadzieję — pri- 
madonna operetki trojcowskiej, mło­
da miejscowa artystka, Elżbieta Pa- 
zik, oblekając w ciało postać Walenty­
ny. Zarówno jej możliwości wokalne 
jak i zacięcie aktorskie świadczą o 
tym debiucie jak najlepiej. Bogusław 
Jerke wykazał raz jeszcze, że jest 
utalentowanym i wszechstronnie 
ustawionym aktorem. Porusza się z 
równą swobodą w komedii, drama­
cie, jak i opertece, o czym świadczy 
zagrana przezeń umiejętnie rola Ne­
gusa.

Anatol Kreczko wykazał, iż potrafi 
odtwarzać rolę barona Kaskady z 
równie dużą swadą, jak i przed kilkiP 
nastu laty. Józef Zieliński — jako Kar 
mil de Rossilon, miał pewne trudno­
ści przy przestawieniu się z roli śpie­
waka występującego w chórze — na 
artystę operetkowego.

Na szczególną pochwalę zasługuje 
balet, który wykazał się wysokim po­
ziomem artystycznym i pomysłowo­
ścią układów tanecznych. O Bolesła­
wie Wolskim i jego uwielokrotnionej 
roli w zrealizowaniu tego przedsta­
wienia, już pisałem. Można raz jesz­
cze powiedzieć: brawo.

Brakowało niestety na scenie i na 
sali “Słonecznej Pani,” Lidii Puciń- 
skiej, bez której nie mielibyśmy tego 
uroczego popołudnia, wypełnionego 
śpiewem, tańcem i muzykę Lehara.

Andrzej Azarjew

Z Zebrania Wyborczego 
Grupy 3211 ZNP

W dniu 2 grudnia odbyło się zebra­
nie wyborcze Grupy 3211 ZNP, na 
którym pod przewodnictwem komi­
sarza Józefa Sikory, wybrano nowy 
zarząd na rok 1980 w następującym 
składzie:

Jan Jabłoński, prezes; Zofia Ma­
tuszak, wiceprezeska; Ryszard Pa- 
rzymies, wicepezes; Emilia Jabłoń­
ska, sekr. finan.; Alfred Karwow­
ski, sekr. prót.; Józef Jabłoński, 
skarbnik; Józef Jasiak, marszałek.

Następnie zaprzysiężone nowy za­
rząd. Przysięgę oh1 niego odebrał 
komisarz Józef Sikora, który przy 
okazji apelował do zebranych o za­
pisywanie nowych członków do ZNP.

Prezes Jan Jabłoński mówił o za­
miarze aktywnego udziału w obcho­
dach 100-letniej rocznicy powstania 
ZNP oraz złożył wszystkim obecnym 
serdeczne życzenia świąteczne i nowo­
roczne.

Na zakończenie tradycyjnym zwy­
czajem Grupy odbyła się loteria fan­
towa oraz poczęstunek świąteczny.

J. Jabłoński, prez. 
A. Karwowski, sekr. prot.

Instalacja Zarządu 
Grupy 2514 ZNP

Posiedzenie połączone z instalacją 
nowo wybranego zarządu na rok 1980 
Tow. Giewont, Grupa 2514 ZNP, od­
będzie się w piątek, 14 grudnia, o 
godz. 7:30 wiecz., w Lusaka Mission, 
6965 W. Belmont.

Aktu zaprzysiężenia dokona komi- 
sarka Okręgu 13, Kazimiera Pytel. 
Na instalację przybędą także przed­
stawiciele bratnich grup związko­
wych.

Po części oficjalnej podany będzie 
smaczny poczęstunek.

Członkowie Grupy proszeni są o 
liczny udział w tej uroczystości.

B. Migała, prez. 
Z. Buczkowska, sekr.

Wiadomości 
Gminy 87 ZNP 

zAnnowa
Posiedzenia

Tow. Bartosza Głowackiego, Gr. 899 
ZNP, zawiadamia swoich członków, 
że posiedzenie oraz wybory urzędni­
ków odbędą się w piątek, 14 grudnia, 
w sali Dorman-Dunn American Legion 
Hall, pnr. 2127 W. Cermak Rd., o 
godz. 7:30 wiecz.

Tow. Artyleria Polska Jerzego 
Washingtona, Gr. 760 ZNP, zaprasza 
członków do wzięcia udziału w posie­
dzeniu i wyborach nowej administra­
cji w niedzielę, 16 grudnia, w sali 
SWAP, pnr. 4139 S. Kedzie Ave., o 
godz. 2 po poł.

Tow. Obrońcy Wolności, Gr. 1797 
ZNP, przypomina swoim członkom, 
że posiedzenie oraz wybory nowych 
urzędników odbędą się w niedzielę, 
23 grudnia, w sali Woźniaka, pnr. 
2530 S. Blue Island Ave., o godz. 
2 po poł.

Zebranie Wyborcze 
Grupy 2206 ZNP

Zebranie wyborcze Tow. Króla 
Władysława Jagiełły, Grupa 2206 
ZNP, odbędzie się w niedzielę, 16 
grudnia, o godz. 2 po poł., w sali 
Parafii św. Jadwigi, u zbiegu ul. Hoyne 
i Lyndale.

Członkowie proszeni są o liczne 
przybycie. — J. Hasiak, prez.; B. 
Madera, sekr. prot.

Zebranie Wyborcze 
Grupy 1377 ZNP

Zebranie wyborcze Tow. Kadetów 
Białego Orła, Grupa 1377 ZNP, od­
będzie się w piątek, 14 grudnia, o 
godz. 8 wiecz., w sali zwykłych po­
siedzeń, 41 ul. i Springfield.

Członkowie proszeni są o liczne 
przybycie. Po zebraniu loteria fan­
towa. — Cz. Krupa, prez.; M. Sob­
czyk, sekr. prot.

Takmi oto toastem i to w języku 
polskim zakończył swe przemówienie 
senator Birch Bayh na bankiecie 
35-lecia Wydziału K.P.A. w Indiana, 
jaki odbył się w niedzielę, 4 listopada, 
w sali Rycerzy Kolumba w East 
Chicago.

Ceremonię bankietu przeprowadził 
sprawnie Jan Krupa. Hymny naro­
dowe odśpiewał T. Pawiński. Inwo­
kację odmówił ks. prałat K. Sende- 
rak.

Po obiedzie w imieniu burmistrza 
miasta East Chicago przywitał gości 
p. Bielski, dygnitarz powiatowy. 
Przedstawiono gości. Wśród gości 
zabrakło prez. A. Mazewskiego i 
wiceprez. H. Zielińskiej, którzy uprze­
dnio przeprosili za nieobecność, gdyż 
odlecieli do Rzymu na konferencję 
Rady Polonii Wolnego Świata.

Główny Mówca
Sen. Birch Bayh w swoim przemó­

wieniu potwierdził:
że Polonia jest żywotnym składni­

kiem amerykańskiego, pluralistycz­
nego społeczeństwa;

że w Washingtonie odczuwa się wy­
raźnie wzmożoną aktywność K.P.A.;

że głośne jest zwalczanie dyskry­
minacji i poniżania polskiego imienia; 
że słuszne są domagania K.P.A. co do 
obsadzania wpływowych pozycji na 
wyższych szczeblach władz federal­
nych, stanowych lub miejskich.

Polonia, żyjąc w blasku triumfu 
obecnego Papieża, sugeruje Senator, 
powinna mieć nadzieję, że urząd pre­
zydenta Ameryki jest również osią­
galny dla kogoś z Polonii.

“Niech żyje Polska! Niech żyje 
Ameryka! Niech żyje Wolność!” — 
wypowiedziane w języku polskim za­
skoczyły obecnych.

Na pożegnanie Senator wręczył 
Wydziałowi na ręce prezesa flagę 
narodową, jako pamiątkę z okazji 
200-letniej rocznicy śmierci gen. Kazi­
mierza Pułaskiego.

Z kolei przemówił Adam Benjamin, 
poseł stanowy z okręgu wyborczego 
Calumet. Z treści jego przemówienia 
wynikało, że docenia on znaczenie 
Polonii już od dawna w swej karierze 
politycznej i nie zawahał się zaofia­
rować swą pomoc Wydziałowi K.P.A.

Umilkła retoryka polityczna — za­
stąpił ją melodyjny głos soprano, 
Evelyn Tolpa-Lisek. Bogaty i dosko­
nale wykonany repertuar podbił serca 
widowni.

W jej głosie czuło się oddane serce 
Polonii. Jej ojciec był pierwszym pre­
zesem Wydziału K.P.A. w Indiana — 
35 lat temu.
Honorowy Prezes

Obecny prezes Wydziału, Tadeusz 
Dervish, wręczył piękną plakietę by­
łemu prezesowi, dziś już honorowemu 
— Thomasowi Sech, w dowód uznania 
za jego wytrwałą, 10-letnią pracę dla 
dobra Polonii. Małżonce zaś wręczono 
bukiet róż. Pan Sech długo dziękował 
i nie omieszkał w szczegółach przy­
pomnieć osiągnięcia Wydziału za 
ostatnią dekadę.

Następnie zabrał glos ks. Bernard 
R. Ciesielski, Karmelita z klasztoru 
w Munster i przedstawił obrazowo 
swe spostrzeżenia z długoletniej pracy 
K.P.A. w Indiana. Spośród wielu osią­
gnięć jedno jest nawet popularne za 
oceanem, w Londynie, tj. sprawa 
zbrodni Katynia, podjęta w Kongresie 
USA dzięki inicjatywie K.P.A. 
w Indiana.

Imieniny Karola

Zrządzeniem boskim nadprogramo­
wo, ktoś z gości przypomniał, że w 
dniu bankietowym przypadają imie­
niny Karola — a więc imieniny Pa­
pieża, byłego Karola kardynała 
Wojtyły. Zaśpiewano "Sto lat ...” i 
“Góralu, czy Ci nie żal...”. Wysłano 
również telegram z życzeniami.

Wyróżnieni

Wzruszającym momentem było wy­
rażenie wdzięczności przez wręczenie 
dyplomów uznania poprzednim pre­
zesom Wydziału. Wręczenia dokonał 
wiceprezes V. Kucharski. Dyplomy 
odebrali krewni lub upoważnione 
osoby. W ten sposób oddano cześć 
śp. W. Tolpie, śp. A. Wadasowi, Ben 
Leśniakowi, śp. A. Woźniakowi i 
J. Zięmbie.

Na zakończenie błogosławieństwo 
odmówił ks. E. Meus z Merrillville, 
po czym odśpiewano “Boże Coś 
Polskę”.

Mieczysław Tukaj, koresp. prasy

Z Życia Koła 
Karpatczyków

Weterani Polskiej Brygady Karpac­
kiej w Chicago, popularnie zwani Kar- 
patczykami. biorą czynny udział w ży­
ciu społecznym Polonii chicagoskiej 
popierając wiele celów polskich.

Karpatczycy są członkiem Fundacji 
im. Kopernika, wspierając polskie 
szkoły, występują na paradach i uro­
czystościach. Na początku roku Koło 
Karpatczyków wysyła zapomogi do 
najbardziej potrzebujących kolegów 
inwalidów i donacje na Instytut oraz 
Muzeum im. Gen. Sikorskiego w Lon­
dynie.

Najbliższe imprezy Karpatczyków 
to:

1. W niedzielę, 16 grudnia, obchód 
38 rocznicy bitwy o Gazalę, o 12 
w poł. Msza św. za poległych Kar­
patczyków w kaplicy Lusaka Mission, 
6965 W. Belmont, a potem okoliczno­
ściowy program i koleżeńskie przyję­
cie.

2. 31 grudnia, Sylwester Karpacki 
w reprezentacyjnej sali Danish Ame­
rican Athletic Club, 4624 N. Pułaski 
Rd.

3. W sobotę, 19 stycznia, Opłatek 
Karpacki w Lusaka Mission, 6965 W. 
Belmont. — H. C. Ścigała, prez.; 
M. Lecko, wiceprez.

Popierajcie tych, 
którzy ogłaszają się 

w Dzień. Związkowym

NOWOOTWARTA EADIIAA
RESTAURACJA IVlwUlVI

W STYLU EUROPEJSKIM
3158 W. MONTROSE (ROG KEDZIE)

MA ZASZCZYT ZAPROSIĆ PAŃSTWA NA

WIGILIĘ DLA SAMOTNYCH 
Z TRADYCYJNĄ "KUTIĄ"

W PONIEDZIAŁEK, 24-GO GRUDNIA, 1979
Po rezerwacje prosimy dzwonić: 267-9320 lub 588-9704 

Stanisław Kowalczyk, właściciel

KSIĘGARNIA POLONIA
2886 MILWAUKEE AVE., CHICAGO, ILL. 60618 PH. 489-2554
POLECAMY wielki wybór książek polskich i o Polsce po angielsku. 
Na składzie wiele książek o Papieżu, albumów na podarki, bogaty 
wybór literatury, powieści sensacyjnych, książek dla dzieci i młodzieży, 
publikacje historyczne, społeczne, słowniki, książki do nauki angielskiego, 
encyklopedie. Duży wybór polskich płyt, kolęd, polskich kart świątecznych 
itd. Ksiągarnia czynna w poniedziałki i czwartki od 10 do 7 p.m., w inne 
dni tygodnia od 10 r. do 6 p.m. Kupujemy książki do antykwariatu.

POLONII CHICAGOSKIEJ SKŁADAMY NAJLEPSZE ŻYCZĘ NIA WESOŁYCH ŚWIĄT I SZCZĘŚLIWEGO NOWEGO ROKU

The lean, tender, juicy ham with the Old World flavor:

Krakus
. BRAND

Imported Polish Ham

IMPORTED BY U.S. FOOD PRODUCTS. INC ,
CHICAGO / PHONE 342-7210 & 342-7410

•'Good Housekeeping •
Al promises

HAM
V(SM NI1VUI NKH titan* ‘Mie 
PWOOUCT OF ROLAND 
.NIIwiwSlHWliwy

Serve hot, glaced and garnished to suit your fancy-or cold, 
right from the can. Comes fully cooked, in 3, 5, 7 and 12 
pound can sizes. And every bite gives you that famous 
Krakus Old World flavor...

©USFP, INC. 1978
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Arabia Saudyjska
Eksperci nie długo czekali na odpowiedź 

na pytanie, jaki wpływ rewolucja Khomeiniego 
wywrze na kraje sąsiednie, szczególnie po dru­
giej stronie Zatoki Perskiej, które są dostaw­
cami ropy naftowej dla państw zachodnich. 
Atak od 200 do 300 świetnie uzbrojonych 
rewolucjonistów na meczet w Mekce wywołał 
przerażenie w wielu stolicach. Jest ono zro­
zumiałe, ponieważ Arabia Saudyjska pokrywa 
22 procent zapotrzebowania na ropę państw 
zachodnio-europejskich i Stanów Zjednoczo­
nych.

Amerykańskie czynniki wojskowe i poli­
tyczne nie ukrywają, że bezpieczeństwo Stanów 
Zjednoczonych w dużym stopniu zależy od 
dostaw ropy z Arabii Saudyjskiej, które za­
pewnia rządząca rodzina królewska, usiłująca 
pogodzić tradycje i nieomal feudalny ustrój 
państwa z uprzemysłowieniem. Atak na me­
czet w Mekce wykazał, że w Arabii Saudyj­
skiej działają również siły odśrodkowe, dążące 
do przewrotu i obalenia obecnego rządu, przy­
jaznego dla Stanów Zjednoczonych. Walka o 
odzyskanie meczetu wykazała, że siły rządowe 
nie są tak dobrze wyszkolone jak terroryści, 
co zwiększyło niepokój na Zachodzie.

Dopiero obecnie oficjalne czynniki saudyj­
skie podały do wiadomości, że przywódca gru­
py rewolucjonistów, która opanowała meczet 
w Mekce, Mohammed al-Quraishi był studentem 
teologii muzułmańskiej i ogłosił się mesja­
szem (Mahdi). Jego celem było “sterroryzownie 
władz, podburzenie tłumów i wywołanie re­
wolty przeciw władcy państwa”. Rząd przyznał 
więc, że napstnicy kierowali się nie tylko ce­
lami religijnymi, ale także politycznymi, We­
dług niepotwierdzonych informacji, zamachow­
cy przeniknęli do Mekki z Jemenu Południo­
wego, rządzonego przez marksistów z pomocą 
Kubańczyków i komunistów niemieckich, a fi­
nansował ich dyktator Libanu Muammar Kha- 
dafy.

Gdy najlepsze jednostki armii saudyjskiej 
walczyły w Mekce, w prowincji nad Zatoką 
Perską, a więc na terenach naftowych, doszło 
do demonstracji przeciw rządowych. W pro­

wincji mieszka około 75,000 Palestyńczyków 
i 75,000 szyitów. Przed demonstracjami po­
licja skonfiskowała setki ulotek z hasłami 
marksistów i teksty oświadczeń Khomeiniego, 
skierowane przeciw Stanom Zjednoczonym i 
b. Szachowi Reza Pahlavi, które bez trudno­
ści można było odnieść do króla Khalida. 
Eksperci zachodni twierdzą, że obecnie Arabia 
Saudyjska, największy dostawca ropy dla 
państw uprzemysłowionych, jest głównym ce­
lem zarówno fanatyków religijnych, przeciw­
nych uprzemysłowieniu i modernizacji, jak 
marksistów, otrzymujących instrukcje z Mos­
kwy.

Rodzina królewska zaczyna zdawać sobie 
sprawę z niebezpieczeństwa. Szczególnie jest 
zaniepokojona sytuacją na wyspie Bahrain, bo­
gatej w ropę, gdzie również doszło ostatnio 
do demonstracji stłumionych krwawo przez 
policję i wojsko. Władca wyspy należy do 
sekty sunnickiej, większość ludności do sekty 
szyickiej. Apele Khomeiniego mają więc duży 
wpływ na ludność. W dodatku rewolucjoniści 
rządzący w Iranie przypominają, że Bahrain 
należała kiedyś do Persji i powinna wrócić 
do “macierzy”. Arabia Saudyjska dla uzyska­
nia bezpośredniego połączenia z wyspą, planu­
je budowę mostu nad Zatoką Perską, długości 
19 mil.

Po upadku szacha i rozkładzie jego potęż­
nej armii nad Zatoką Perską powstała próż­
nia. Arabia Saudyjska ma duży obszar ale 
za mało ludności by stać się potęgą. W do­
datku grożą jej te same siły, które obaliły 
szacha Reza Pahlavi. Próżnia stwarza wyjąt­
kowo korzystną sytuację dla Moskwy, która 
od przeszło dwóch wieków marzy o dostępie 
do ciepłych wód Oceanu Indyjskiego.

Wyższy dyplomata egipski uderzył w sedno 
zagadnienia, mówiąc, że jeżeli Stany Zjedno­
czone nie wypełnią próżni powstałej na Bli­
skim Wschodzie po upadku szacha i nie będą 
gotowe do podjęcia ryzyka, z krajów dostar­
czających Zachodowi ropę znikną królowie 
i szejkowie, a ich miejsca zajmą ludzie po­
kroju Khomeiniego lub marksiści, wykonu­
jący rozkazy Moskwy.

Głupota NBC
Na tle konfliktu amerykańsko-irańskiego, 

wywołanego przez rewolucjonych zbrodnia­
rzy, — którzy pogwałcili podstawowe za­
sady i prawa międzynarodowej ochrony dyplo­
matów, zarysowała się bardzo osobliwa spra­
wa roli amerykańskich sieci telewizyjnych. 
Szczególnie NBC trzeba po prostu zarzucić 
głupotę, gdyż w pogoni za sensacją ta sieć 
telewizyjna wpadła w propagandową pułap­
kę i w rezultacie oddała się na usługi rewo­
lucyjnych barbarzyńców.

Jaki bowiem był sens, aby w chęci przy­
gotowania relacji telewizyjnej włączać w pro­
gram haniebnie kłamliwe oświadczenia przed­
stawicieli fałszywych “studentów”, przetrzy­
mujących Amerykanów siłą w zajętej amba­
sadzie w Teheranie? Rewolucjoniści irańscy 
trafnie wyczuli, że nadarzyła się propagandowa 
gratka bezpośredniego dotarcia do amerykań­
skiej opinii publicznej przy pomocy amerykań­
skiej sieci telewizyjnej. I poszły w programie 
NBC kłamstwa, zarzuty i kalumnie, odczytane 
z przygotowanego tekstu przez jakąś rewolu-

Ludzie
Departament Rolnictwa ocenia, że co naj­

mniej 19 milionów Amerykanów ma tak 
niskie dochody, że muszą korzystać z pro­
gramów znaczków żywnościowych. Sytuacja 
tych ludzi pogorszyła się znacznie w ostatnich 
czterech latach, gdy nastąpiło nasilenie in­
flacji, a do tego inflacja rozszerzyła różnice 
w sytuacji finansowej ludzi o średnich do­
chodach małych, a więc wliczanych do kate­
gorii biednych.

Według opinii Departamentu Rolnictwa do­
chody obywateli wzrosły o 40 procent od 
1975 r., ale dochody ludzi korzystających ze 
znaczków żywnościowych wzrosły tylko o sie­
dem procent. Jednocześnie zaś zwiększyła się 
o 34 procent inflacja w zakresie spraw pier­
wszej potrzeby (żywność, mieszkania, opieka 
lekarska), co oczywiście dotyczy szczególnie 
dotkliwie władnie ludzi korzystających z fe­
deralnej pomocy żywnościowej w formie pro­
gramów znaczków żywnościowych. Sądzi się 
bowiem, że ludzie ci muszą 90 procent swoich 
dochodów wydawać właśnie na podstawowe 
potrzeby życiowe, gdy w skali krajowej Amery-

cjonistkę, która wystąpiła z atakiem na sza­
cha i na prezydenta Cartera. Czy ludzie od­
powiedzialni za program telewizyjny NBC nie 
zdawali sobie sprawy, że za możność przy­
gotowania programu płacą zbyt wysoką cenę? 
Czy amerykańska sieć telewizyjna ma usłużnie 
propagować agitacyjne wystąpienia rewolucjo­
nistów, ziejących nienawiścią do Stanów Zjed­
noczonych?

Istota zagadnienia polega w tej sprawie na 
tym, że NBC ochotnie zgodziła się na takie 
przygotowanie programu, jakie odpowiadało 
agitacyjnym założeniom rewolucjonistów. Od­
mienne stanowisko zajęły dwie inne sieci te­
lewizyjne, CBC i ABC. Nie zgodziły się óne 
aby irańscy agitatorzy mieli decydujący głos 
w ustalaniu programów, jakie byłyby ewen­
tualnie sfilmowane.

Tak więc NBC miało programowy “scoop”, 
ale jakim kosztem? Kosztem zdrowego roz­
sądku oraz kosztem lojalności wobec podsta­
wowych interesów Stanów w tej tragicznej 
i ponurej sprawie.

Biedni
kanie wydają na te cele około 60 procent 
dochodów.

Gdy zaś weźmie się pod uwagę, że nad­
chodząca zima przyniesie konieczność zwięk­
szenia wydatków na coraz kosztowniejsze pa­
liwo, trzeba liczyć się z faktem, że najbar­
dziej zostaną tym dotnięci znowu ludzie ko­
rzystający z federalnej pomocy żywnościowej.

Tak więc obraz sytuacji obywateli biednych 
zarysowuje się ponuro. Ludzie ci pracują prze­
ważnie na stanowiskach nie objętych uniami, 
a więc ich dochody nie wytrzymują nacisków 
inflacyjnych, ponieważ pomoc z zasiłków fe­
deralnych nie jest automatycznie dostosowy­
wana do zwiększającej się inflacji.

Co więc robić w tej sytuacji? Departament 
Rolnictwa jest zdania, że potrzebna jest tu 
akcja ze strony Kongresu, aby znieść nało­
żone przez Kongres ustawowe ograniczenie 
wydatków na znaczki żywnościowe w latach 
1980 i 1981. Górna granica wydatków okre­
ślona została sumą $6.2 bilionów. W lecie 
tego roku Kongres podwyższył granicę na r. 
1979, ale odmówił zniesienia ograniczenia co 
do wydatków na następne dwa lata.

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

WNl Błędy Polityki 
Rolnej w PRL

Opracowane Przez RWE na Podstawie Wydanego Poza 
Cenzurą “Raportu o Stanie Rzeczypospolitej 

i Drogach Do Jej Naprawy”.
Kredyty Dla Polski
GWIAZDA POLARNA - Stany Zje­

dnoczone przyznały Polsce dodatko­
we pięćset milionów dolarów w po­
życzkach i gwarancjach kredytowych 
na zakup amerykańskich produktów 
farmerskich. Jeśli chodzi o cztery 
podstawowe i najważniejsze ziarna — 
tegoroczne zbiory w Polsce były naj­
gorsze od 1970 roku. Ostra zima i 
bardzo suche lato spowodowały szó­
ste kolejne bardzo słabe zbiory w 
kraju. Już w początkach maja bie­
żącego roku przedstawiciele rządu 
polskiego informowali przedstawicie­
li amerykańskiego Departametu Rol­
nictwa, że potrzebne będą kredyty 
w tej samej wysokości jak w zeszłym 
1978 roku, a więc w sumie pięciuset 
milionów dolarów.

Natomiast senator Edmund Muskie 
przestrzegł Polaków, że amerykańska 
gospodarka jest nadwyrężona i praw­
dopodobnie Stany Zjednoczone nie bę­
dą w stanie dopomóc Polsce w takim 
stopniu jak to czyniły w przeszłości. 
Senator Muskie wymienił jako przy­
kład kredyty udzielane przez Pań­
stwowy Urząd Pożyczkowy przy 
Departamencie Rolnictwa i wskazał, 
że kredyty dla Polski stanowią jedną 
czwartą ogólnej sumy jaką ta agen­
cja ma do swej dyspozycji.

Wbrew ostrzeżeniom senatora Ed­
munda Muskiego — Stany Zjednoczo­
ne udzielą jednak Polsce ponownie 
pożyczki i gwarancji kredytowych na 
import zboża amerykańskiego i in­
nych towarów. Amerykański Depar­
tament Rolnictwa informuje, że Pol­
ska otrzyma kredyty w postaci pro­
duktów farmerskich na sumę dwu­
stu milionów dolarów. Departament 
Rolnictwa zagwarantuje również po­
życzki w wysokości trzystu milionów 
dolarów — udzielone przez prywat­
nych eksporterów.

Wprawdzie procentowo zestawienie 
kredytów publicznych i prywatnych 
uległo zmianie — tym niemniej Pol­
ska otrzyma ponownie potrzebne jej 
pięćset milionów na zakup amery­
kańskich produktów wśród których 
znajdują się: ziarno pastewne, pszeni­
ca, mąka z fasoli sojowej, olej ro­
ślinny, tytoń i bawełna. Te właśnie 
produkty są nieodzownie potrzebne 
Polsce, cierpiącej chronicznie na 
brak mięsa. Ale koszt tych artykułów 
handlowych płatnych w trudnych do 
zdobycia walutach wymienianych — 
stanowi wielkie uderzenie w gospo­
darkę Polską i w jej nadzieje na 
zmniejszenie importu i wyrównanie 
bilansu handlowego.

Zmiany, Zmiany
NOWY DZIENNIK - Dyrektor Biu­

ra Spisu Ludności (Bureau of the 
Census) wygłosił w dniu 27 listopada 
przemówienie, ciekawe nie tylko z 
punktu widzenia informacji. Zapowie­
dział on bowiem zmiany i przesunię­
cia na amerykańskiej scenie ludno­
ściowej tak pokaźne, że trzeba zasta­
nowić się nad nimi.

A więc w latach 1980-90 ludność 
Stanów Zjednoczonych wzrośnie tylko 
o 9.5 procent. Czyli będzie się zwięk­
szać o mniej niż 1 procent rocznie. 
Tak ograniczony populacyjny wzrost 
wywrze piętno na wzroście ekono­
micznym. Nie będziemy musieli, albo 
może raczej nie będziemy mogli, pod­
nosić naszego GNP (wartość produk­
cji narodowej i usług) w skali z lat 
siedemdziesiątych. Mniej będzie kan­
dydatów do nowych miejsc zatrud­
nienia. Mniej będzie potrzeba usług. 
Wolniej wzrastać będzie liczba ludno­
ści białej, natomiast podnosić się bę­
dzie proporcja ludności kolorowej w 
USA. W każdym razie w roku 1990 
ludność USA osiągnie zaledwie 243 
miliony.

Wiąże się to też ze zmianą obycza­
jów. Dziesięć lat temu 70 procent 
jednostek domowych, gospodarstw, 
tworzyły małżeństwa. W roku 1990 
będzie ich tylko 55 procent. Reszta 
albo będzie składać się z ludzi żyją- 
cych ze sobą, bez związku formalne­
go, albo z ludzi samotnych, którzy nie 
będą wchodzić w związki małżeńskie.

Zmieni się też profil populacyjny. 
Liczba ludzi młodych, od 18 do 24 lat, 
spadnie o 15 procent, do 25 milionów. 
I znowu zapowiada to mniejszy napór 
na rynek pracy. Natomiast wzrośnie 
liczba obywateli starszych. Na przy­
kład w grupie do 44 lat wzrost ten 
wyniesie 42 procent, a w grupie ponad 
65 lat — o 20 procent. Stajemy się 
więc społeczeństwem ludzi starszych, 
co wpłynie na nastroje, opinie, na stan

Sprawa kierowania produkcją rol­
ną jest w Polsce obciążona z pun­
ktu widzenia dogmatów ideologicz­
nych pierworodnym — utrzymywa­
niem się takiej struktury własności, 
w której siedemdziesiąt pięć procent 
gruntów znajduje się w rękach pry­
watnych. Wobec oddziaływania tych 
dogmatów — zauważają zgodnie re­
spondenci — blednie siła wszelkich 
racji wysnutych z realnej analizy fak­
tów, nie liczy się groźba załamania 
produkcji rolnej, a w konsekwencji 
— eksportu dą stref walut wymienial­
nych; nie liczą się autentyczne da­
ne o efektywności gospodarowania 
średniej własności w porównaniu z 
wielką; nie liczy się niebezpieczeń­
stwo konfliktu społecznego o nieobli­
czalnych następstwach.

Wbrew zapewnieniom i słow­
nym deklaracjom władz obowią­
zuje i jest w praktyce realizowana 
na terenie wielu województw polityka 
ograniczania własności prywatnej w 
rolnictwie pierwotnie znajująca swój 
wyraz w administracyjnie przepro­
wadzonej kolektywizacji, obecnie — 
w programie pegeeryzacji. Progra­
mowi temu służyło konsekwetne ogra­
niczenie sprzedaży ziemi chłopom, 
ograniczanie dzierżaw oraz polityka 
inwestycyjna w rolnictwie drastycz­
nie przyznająca przywileje PGR’om.

“Podejrzewam — pisze respondent 
numeru trzydzieści sześć — że za 
racjami ideologicznymi kryje się ta 
sama “dyrektorska mentalność” w 
kierowaniu gospodarką. Chciałoby się 
dyrygować rolnictwem tak samo jak 
przemysłem, tymi samymi metoda­
mi, z tym samym poczuciem władzy. 
Ideologowie mówiąc o spółdzielczo­
ści myślą o niej serio; “Dyrektorzy” 
naszej gospodarki używają tego poję­
cia jako zasłony dymnej. Gdyby im 
rzeczywiście chodziło o spółdziel­
czość, postaraliby się nadać spółdziel­
czy charakter instytucjom skupu, któ­
rych pracownicy, wolni praktycznie 
od kontroli, przechwytują od dziesię­
ciu do piętnastu procent dochodów 
wsi; postarali by się przekształcić 
agendy “Samopomocy Chłopskiej” w 
autentyczne spółdzielnie, którymi nie 
są; pozwoliliby się rozwijać samorzą­
dowi kółek rolniczych; popierali by 
spółdzielczość mleczarską, miast to­
pić własne środki w inwestycje i 
przedsiębiorstwa o wadliwej struktu­
rze i źle zarządzane; stworzyli by 
miejsce dla rozkwitu różnych, form 
spółdzielczości i społecznego współ­
działania (na przykład w budownic­
twie). Nie robią tego. Jak wynika z 
powyższego, ich prawdziwym idea­
łem jest po prostu taki sam model 
systemu kierowania, jaki kultywują 
wobec przemysłu”.

Polityka wobec rolnictwa wykazuje 
więc sprzeczne ze sobą tendencje. 
Oficjalną, akceptującą istnienie rol­
nictwa indywidualnego i tę drogę, któ­
ra je zwalcza. Pierwsza zyskuje na 
powadze w okresach, gdy drugiej uda­
ło się już doprowadzić do kolejnego 
kryzysu, w rolnictwie. Tylko “zysku­
je” na powadze, co wyraża się w do­
raźnych krokach zaradczych dla od­
budowy pogłowia czy wzrostu zasie­
wów; nie dochodzi bowiem do prze­
budowania i zrównoważenia polityki 
długofalowej, znajdującej swój wyraz 
w programie działalności przemysłu 
i budowictwa na rzecz gospodarki 
żywnościowej, w programie działal­
ności zawsze niedostatecznej i niedo­
stosowanej strukturą do potrzeb rol­
nictwa. Dzieje się tak, bowiem we­
dle określenia jednego z ekonomistów, 
“rolnictwo jako dział gospodarki na­
rodowej jest dzieckiem nielubia- 
nym”. A szczególnie nielubiana jest 
gospodarka chłopska, która we wszy­
stkich działach produkcji wykazuje 
większą efektywność gospodarowa­
nia niż PGR’y, spółdzielnie produk­
cyjne i Spółdzielnie Kółek Rolni­
czych.

We wszystkich parametrach, nawet 
tam, gdzie gospodarka wielkoob­
szarowa może i powinna, mieć zde­
cydowaną przewagę — a więc w pro­
dukcji roślinnej — wydajność jej 
jest niższa od gospodarstw indy­
widualnych: produkcja zbóż w 
PGR’ach na jeden hektar gruntów 
ornych jest o dwadzieścia — dó dwu­
dziestu pięciu procent niższa niż w

rynku zatrudnienia i rynku konsump­
cyjnego. t

W latach sześćdziesiątych młodzi 
głosili hasło: Nie ufaj nikomu powy­
żej 30 lat. W latach dziewięćdziesią­
tych skala podniesie się dużo, dużo 
wyżej.

gospodarce indywidualnej — pomimo 
większej mechanizacji i większego zu­
życia nawozów sztucznych, a więc 
przy większych nakładach i kosztach. 
Dane o hodowli jeszcze bardziej po­
garszają pozycję PGR. Stanowisko 
dla trzody chlewnej jest w fermie 
PGR’owskiej sześć razy droższe od 
stanowiska w indywidualnej chlew­
ni.

Przejmowanie i adaptacja gruntów 
z Państwowego Funduszu Ziemi przez 
PGR’y jest niebywale droga: sto ty­
sięcy złotych za hektar, w niektórych 
rejonach nawet więcej. Lekkomyślne 
forsowanie pegeeryzacji grozi wręcz 
katastrofą żywnościową. A tymcza­
sem, choć państwowa gospodarka rol­
na niczym nie udowodniła swej wyż­
szości, w latachy tysiąc dziewięćset 
siedemdziesiąt jeden — siedemdzie- 
sioąt pięć przekazano PGR’om z Pań­
stwowego Funduszu Ziemi dziesięć 
razy więcej gruntów niż chłopom in­
dywidualnym. Praktyka ta ignoruje 
opinie ekonomistów rolnictwa, różnią­
cych się między sobą poglądami w 
rozmaitych kwestiach, zdecydowanie 
solidarnych jednak co do tego, że 
racjonalną przyszłością rolnictwa 
mogą być tylko zdrowe i prężne 
gospodarstwa indywidualne — zgo­
dnie z powszechnie funkcjonujących 
w Europie modelem (poza Anglią 
i ZSRR).

Chłopska gospodarka indywidualna 
również napotyka obiektywne trud­
ności — przede wszystkim natury 
demograficznej. Wieś polska starzeje 
się, zmniejsza się liczba chętnych do 
gospodarowania na roli. Zasada przej- 
wania gospodarstw za emerytury jest 
słuszna; problem w tym, komu tę 
ziemię przekazać. Władza ostatnio 
zdaje się bardziej zdecydowanie przy­
chylać do jednomyślnej opinii eksper­
tów, ale potencjalni, prężni produ­
cenci mogą wykazywać nieufność, po­
mni dotychczasowych trzydziesto­
pięcioletnich doświadczeń.

Warunkiem rozwoju rolnictwa jest 
przede wszystkim dostarczenie mu 
środków produkcji, jak dotąd znaj­
dujących się w permanentnym de­
ficycie.

Szczególnie zgubna okazała się dla 
polskiego rolnictwa gigantomania — 
zgodna z wyobrażeniami kierowników 
naszej gospodarki o postępie. Fermy 
koncetrujące zwierzęta w liczbach 
nieznanych żadnym innym krajom, 
przyniosły kolosalne straty. Kombi­
naty PGR uniemożliwiły już całkowi­
cie racjonalne i ekonomiczne gospo­
darowanie, doprowadzając do biuro- 
kratyzacji i marnotrawstwa na skalę, 
którą nawet trudno zmierzyć.

Innymi słowy, również gospodarka 
rolna cierpi na podobne schorzenia, 
co reszta gospodarki uspołecznionej. 
Przemysł rolno-spożywczy wykazuje 
zaś wszystkie skażenia struktury i 
mechanizmów.

Nowy Atak Na Zaire?
Wywiady zachodnie donoszą, że 

uchodźcy z Shaby (Katangi) prowin­
cji Zaire (dawne Kongo Belgijskie) 
przechodzą intensywne przeszkolenie 
w Angoli pod dowództwem oficerów 
kubańskich i wschodnio-niemieckich. 
Panuje przekonanie, że trzeci atak 
na Zaire jest nieunikniony. Poprzed­
nie ataki na prowincję bogatą w mi­
nerały (m.in. kobalt i miedź) zostały 
odparte przez wojska marokańskie i 
belgijsko-francuskie.

Obecnie francuscy, belgijscy i chiń­
scy oficerowie szkolą oddziały zair- 
skie. Jedna dywizja piechoty z prze­
szło 100 oficerami francuskimi znaj­
duje się już na terenie prowincji Sha­
ba. Chińczycy również przeszkolili jed­
ną dywizję i zostawili w niej kilku­
nastu doradców. Oficerowie belgijscy 
pracują w innych jednostkach wojsk 
Zaire.

Stosunki z Meksykiem
Chłodne stosunki z Meksykiem po­

gorszyły się, gdy Meksyk stchórzył 
przed Khomeinim i odmówił przyję­
cia szacha Reza Pahlavi, który wy­
jechał z Meksyku do N. Yorku na 
leczenie w szpitalu. Obecnie doszło 
do nowego napięcia między Washing­
tonem a Meksykiem o ambasadora 
Stanów Zjednoczonych.

Meksyk chce by Stany Zjednoczo­
ne reprezentował zawodowy dyplo­
mata. Prez. Carter zamierza miano­
wać Amerykanina meksykańskiego 
pochodzenia, by pozyskać sobie glosy 
tej grupy etnicznej. Meksyk nie chce 
amatora, nawet meksykańskiego po­
chodzenia.
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Koperek Do Wszystkiego
ŚWIĄTECZNE ZAKUPY NAJLEPIEJ ZROBICIE W

33LATA W SŁUŻBIE POLONII

DELICATESSEN

NA ŚWIĘTASteve Varga 

be

KOPYTKA PIEROGI

Oprocentowanie od długów niespła- 
canych wynosi niekiedy w bankach 
18 procent, ale dla przykładu United 
Missouri Bankshares w Kansas City 
zwiększył oprocentowanie operacji 
kartami kredytowymi do 22 procent.

domowego wyrobu 
kapusta, z serem

z grzybami-kapustą.z samą 
i kartolfami, ze śliwkami.
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• NATURALNE CHOINKI
• RYBY ŚWIEŻE I WĘDZONE 

SERY I KONSERWY RYBNE

Koperek i polska umiejętność je­
go stosowania jest tematem felieto- 
tu pióra autora podpisującego się 
pseudonimem “Waverly Root”, jed­
nego z największych autorytetów ku­
linarnych Ameryki.

Najpierw więc o Polakach — “sto­
sują do zup, posypują nim gotowa­
ne kartofle, mieszają go z warzywa­
mi, dzięki czemu niektóre potrawy 
polskiej kuchni mają smak świetny 
i charakterystyczny”.

Także Węgrzy lubią koperek (i są 
największymi w Europie producenta­
mi oleju koperkowego), ale “ustępu­
ją Polakom w umiejętności różno­
rodnego zastosowania tego ziela”.

Teraz o samym koperku. Zrobił 
karierę tam, gdzie — wydawałoby 
się — nie powinien jej zrobić, bo z 
dala od miejsca pochodzenia.

Pochodzi z krajów nad Morzem 
Śródziemnym, a najchętniej jadają go 
poza Polakami i Węgrami, Skandyna­
wowie i Niemcy.

Francuzi uważani za mistrzów ku­
chni, “niesłusznie lekceważą koperek. 
W północnej Francji nikt chyba o 
nim nie wie, w południowej — zna­
ją go, lecz nie używają”.

Nie zrobił koperek kariery we Wło­
szech, skąd kiedyś wywędrował. Upra­
wiany jest w dalekiej Azji, głównie 
w Indiacrt.

Zielarze i kucharze zgadzają się, 
że koperek ma właściwości szczegól­
ne. Tej generalnej akceptacji wy­
jątkowych właściwości koperku nie 
towarzyszy jednak zbieżność poglą­
dów co do charakteru owej unikal­
ności. Jedni bowiem twierdzą, że ko­
perek rozjaśnia umysł, działa pobu­
dzająco — i potrafią udowadniać 
swoją hipotezę przykładami historycz­
nymi.

Tak więc, by głębiej sięgnąć w 
historię starożytni Rzymianie doda­
wali, podobno koperek do posiłków 
gladiatorów, którzy dzięki temu le­
piej walczyli. Zaś przed stu laty w 
Ameryce dzieciom idących do kościo­
łów na długie i nudnawe kazania da­
wano koperek do żucia, by nie za­
sypiały pod amboną.

Inni natomiast gotowi są przysię­
gać, że koperek jest wprawdzie środ­
kiem rzeczywiście nadzwyczajnym, 
ale działanie ma usypiające. I ci się­
gają po potwierdzenie swoich prawd 
do historii. Od kilkuset lat — mówią 
— używa się we wsiach angielskich 
wody z wyciągiem z nasion koperku 
do usypiania dzieci, które nie chcą 
spać.

Ta sprzeczność poglądów w trud­
nej sprawie koperku dotyczy też je­
go roli jako środka podniecającego 
erotycznie. Niewątpliwie — nie jest 
to bez znaczenia; co do tego znów 
panuje ogólna zgoda.

Pomaga koperek, czy przeszkadza? 
Na to pytanie równie trudno jest od­
powiedzieć dziś, jak w sidemnastym 
wieku, kiedy to Michael Drayton, poe­
ta angielski, widział w koperku śro­
dek “zamieniający starca w mło­
dzieńca”, zaś jego współczesny, przy-

6— Biała Róża, Grupa 2326 ZNP 
Każda 3 środa miesiąca, w sali Mar­
quette Field House, pokój 104, Pnr. 
6700 So. Kedzie Ave., o godz. 7 wie­
czorem.

7— Tow. Wisła, Gr. 1919 ZNP, 2-ga 
niedziela miesiąca w sali Plac. 14 
SWAP, 4139 S. Kedzie, o godzinie 2 po 
południu.
I— Tow. Millenium, Gr. 3175 ZNP 

2-ga niedziela miesiąca. Cornell Park, 
50-ta i So. Wood ulica, o godzinie 2-ej 
popołudniu.

9— Tow. Tad. Kościuszki, Gr. 943 
ZNP 3-cia niedziela, w sali Plac. 2-ej 
SWAP, przy 48-ej i So. Wood ulica, 
o godz. 2-ej po poł.

10— Tow. Boi. Chrobrego, Grupa 
’577 ZNP—w 4-tą niedzielę mieś., w 
sali Słowackiego, o godz. 1:30 po 
południu.

Jeśli panowie nie podjęli jeszcze decyzji odnośnie wyboru 
prezentu gwiazdkowego dla swoich pań może skorzystają z 
naszej propozycji. Trzy najnowsze modele zimowych okryć 
damskich z kolekcji Chriestie Brothers: szare szynszyle, ko­
żuszek obszyty puszystym lisem i kostium z czarnych karakuł.

Koszt Kart Kredytowych
Większość banków nakłada opłaty 

lub zwiększa oprocentowanie przy ope­
racjach kartami kredytowymi. Indu­
strial National Bank w Providence, 
R.I. ustalił opłatę roczną w sumie 
$10.

Plenarne Zebranie 
Skarbu Narodowego
Miesięczne zebranie członków Ko­

mitetu Skarbu Narodowego odbędzie 
się w piątek, 14 grudnia, o godz. 
7:30 wiecz., w sali Plac. 90 SWAP, 
6005 W. Irving Park.

W programie dnia będą omawiane 
następujące sprawy: Walne Zebranie 
Wyborcze, które odbędzie się 11 stycz­
nia 1980 r.; program uroczystości 
“Opłatka” wraz z instalacją nowo 
wybranych władz, oraz podana będzie 
do wiadomości członków ważna kores­
pondencja.

Jak zawsze — przed zebraniem 
sekretarz fin. inkasuje składki i 
wszelkie donacje na “Dar Gwiazdo­
wy”.

Liczna obecność członków pożądana. 
W. Mieczyński, prez.

K. Szternal, sekr. wyk.

Posiedzenie Wyborcze 
Tow. Rat. Szczurowa

Posiedzenie wyborcze Tow. Ratun­
kowego Szczurowa odbędzie się we 
wtorek, 18 grudnia, o godz. 8 wiecz., 
w sali zwykłych posiedzeń, 6005 W. 
Irving Park. Członkowie proszeni są 
o liczne przybycie.

Msza św. za zmarłych członków 
Towarzystwa zostanie odprawiona w 
niedzielę, 30 grudnia, o godz. 10:30 
rano w kościele św. Jakuba.

S. Rosa, prez.; J. Malek, sekr. prot.

Roladki Bułgarskie
Pół funta (¥4 kg) mięsa wieprzo­

wego i pół funta (¥4 kg) wołowiny 
bez kości pokroić na małe kawałki, 
posolić i po kilkunastu minutach ze­
mleć razem w maszynce do mięsa. 
3 bułki, namoczone w mleku odci­
snąć i także zemleć w maszynce. 
Dodać do tego: drobno posiekaną 
pietruszkę, 2 posiekane ząbki czosnku 
i pieprz. Wszystko to razem wymie­
szać na jednolitą masę i formować 
w niewielkie, płaskie, owalne szny- 
celki.

Na każdym sznycelku rozsmarować 
farsz przygotowany w następujący 
sposób: na drobno pokrojonej szynce 
lub wędzonej wędlinie (baleron, chu­
dy boczek) usmażyć posiekane pie­
czarki i kiszony ogórek. Następnie 
wbić na to jajko. Wymieszać.

Sznycelki posmarowane farszem 
zwinąć ciasno w wałeczki, podginając 
końce, żeby nie wypadło nadzienie. 
Tak uformowane roladki ułożyć w wy­
smarowanym tłuszczem rondlu, polać 
stopionym tłuszczem i wstawić do na­
grzanego piekarnika. Obracać, aż 
utworzy się na roladkach przyru­
mieniona skórka. Wtedy dopiec na 
małym ogniu.

Podać z ziemniakami i pikatną sa­
łatką.
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Final Sites Named
The European Cup final will 

played in Madrid’s Bemabeu Stadium
on May 28, and the Cupwinners’ Cup 
final will be staged in Brussels’ Hev- 
sel Stadium on May 14, the European 
Football Union (UEFA) announced.

UEFA said its Executive Commit­
tee took the decisions at a meeting 
in Amsterdam last week.

The choice 0 Madrid for the Euro­
pean Cup final was a tribute to Span­
ish club Real Madrid’s feat in winning 
the trophy a record six times. Brus­
sels was selected for the Cupwinners’ 
Cup final to mark the Belgian capi­
tal’s 1,000 Anniversary celebrations, 
UEFA said.

The final of the third major Euro­
pean club soccer competition, the 
UEFA Cup, is played over two legs 
on the home grounds of each finalist.

AŻ DO ŚWIĄT KAŻDY KUPUJĄCY U NAS OTRZYMA 
BEZPŁATNIE PREZENT ŚWIĄTECZNY

ZAMÓWIENIA PRZYJMUJEMY TYLKO W JEDNYM SKLEPIE:
3116 W. 43-a Ul. Tel. LA 3-9533

1— Gmina 143 ZNP w każdy pierw­
szy poniedziałek miesiąca w sali Jul. 
Słowackiego, 170f< west 48-ma ulica, 
oogdzinie7:30 wiccz.

2— Tęw. Niepodległość Grupa 768 
ZNP w każdy 2-gi poniedziałek mie­
siąca, sala -Słowackiego — o godz. 
7-ej wieczorem.

3— Tow. Wawel, Gr. 1400 ZNP - w 
3 poniedziałek miesiąca, w sali dolnej 
S.S. Piotra i Pawła, o godzinie 8-ej 
wieczorem.

4— Tow. Evergreen Park, Gr. 3082 
ZNP 2-ga środa miesiąca w Capitol 
Bldg., 95-ta i So. Pulaski Road, o 
godz. 8-ej wieczorem.

5— Tow. Ks. Kordeckiego Gr. 353 
ZNPw każdą 3-cią środę miesiąca w 
sali dolnej S.S. Piotra w Pawła, o 
godz. 8-ej wieczorem.

Tow. Wierność, Grupa 2927 ZNP — Członkowie proszeni są o liczne przy- 
posiedzenie wyborcze w środę, 19 bycie. — M. Winiecka, prez.; M. 
grudnia, Cornell Park, 51 i Wood ul. Pawlikowska, sekr. prot.

DZIAŁ 
~ KOBIET

games and three points. Champ John 
Ponczak for Monos hitting a 210-576 
tally while Joe Cronin gave his team 
a spark of 212-595 score.

Dr. Blazewicz ... 1018 965 957—2940 
Club Mono  992 1006 1018-3016

This guy Ray Jablonski regained 
his old style as he batted 202-504 
series to lead the Wheel SAC to two 
games and a split in points over the 
ailing Syrena’s Lounge. Coming back 
to life for the losers was Sam Cosino 
shooting a 566 tally.
Syrena’s  940 996 902—2838 
Wheels  983 950 903-2836

Stanley Wojtowicz
Secretary

Sałatka z Raków
30 raków, 2 pęczki kopru, 2 głów­

ki sałaty, 4 jaja ugotowane na twar­
do, 1 surowe żółtko, 3 łyżki oliwy, 
1 łyżka octu lub sok z cytryny, sól, 
pieprz i cukier do smaku.

Ugotowane i ostudzone raki obrać. 
Sałatę oczyścić, umyć, osączyć. Su­
rowe żółtko rozetrzeć z oliwą na jed­
nolitą masę (dodając powoli oliwę 
do żółtka), stale mieszając dodać 
ocet. Przygotowany sos doprawić do 
smaku solą, pieprzem i cukrem. Osą- 
czoną sałatę pokrajać, wymieszać z 
przygotowanymi szyjkami i łapkami 
rakowymi, wyłożyć na salaterkę, po­
lać sosem, przybrać ćwiartkami jak 
ugotowanych na twardo i posypać 
drobno usiekanym koperkiem. Poda­
wać na zakąskę.

Holy Innocents 
Holy Name Society 

Bowling League

Rady Praktyczne
Futra mokrego nie suszyć przy pie­

cu, bo skóra twardnieje i włos się 
łamie. Wygładzić je szczotką pod włos 
i z włosem, a będzie “jak nowe”.

Council 139 P.N.A
Bowling League

oraz wiele innych przysmaków jak sałatki, ser litewski, twaróg, mięsa na lunch, wędzonka 
na Wasz Stół Świąteczny

UWAGA. PIEROGI TYLKO NA ZAMÓWIENIE, ALE WCZEŚNIE

Ted’s Place maintained their high 
flying rate as they beat Geo. & Dot’s 
for two games and three points in 
Council 139 PNA bowling activities at 
Archer Kedzie lanes last Friday night.

Ed Szeredy was in the driver’s seat 
with a hot 495 and Ted Sosnowski was 
the mechanic with a 472 for the win­
ners. John Walczak paced the losers 
with a 520 series.
Geo. and Dot’s... 915 945 910—2780 
Ted’s Place .... 875 980 981—2836

Sliz Foods maintained their pace 
with the leaders as they dumped 
Fara’s Insurance for two games and 
three points. Ace Ray Przyzycki dis­
played his might with a 238-658 for 
Sliz’s while Ron Dahlberg led Fara’s 
with a 577 tally.
Fara’s  916 1045 911—2872 
Sliz’s 1056 974 1032—3062

Midway Funeral Home tangled in a 
close session with Chuck’s Wagon as 
they took two games and three points.

The funeral director, Mr. John Skra- 
ba made his bid into the league with a 
sweet 529 score while Ed Maida tipped 
the losers with a 530 series.
Chuck’s  944 910 974—2828 
Midway  948 965 966—2879

John Swinock sparkled Krupa’s 
Lounge with a 212-557 that aided in 
downing Lesh’s Lounge for a pair of 
games and three points. Jerry Jania 
was the magician for Lesh’s as he 
unfurled a 521 series.

Lesh’s  906 988 928—2822 
Krupa’s  966 947 935—2848

Club Mono Lounge maintained 
their victory formula as they wal­
loped Dr. Blazewicz Five for two

PULASKI FOOD MART
3004 MILWAUKEE AVE. TELF. 276-4878

STANDINGS

DWA SKLEPY:
3116 W. 43-a Ul. 6743 W. Archer

Tel. 523-9533 Tel. 229-1138

Wiadomości z Town of Lake
Kalendarz Zebrań Towarzystw 

Przy Gminie 143-ej ZNP

ZNAKOMITE WĘDLINY WŁASNEGO WYROBU 
—Szynki krajowe i importowane 
—Kiełbasy świeże i wędzone
—Salcesony, kabanosy, balerony i inne

ŚWIEŻE MIĘSO W NAJLEPSZYCH GATUNKACH 
ŚWIEŻE OWOCE I JARZYNY

rodnik włoski, Pierandrea Mattioli pi­
sał, że “koperek uspokoi nawet roz­
ognionego byka”.

Dwoistość ocen nie skłania bynaj­
mniej amerykańskiego specjalisty do 
odradzania czytelnikom koperku, na 
wszelki wypadek. Przeciwnie — za­
chęca ich do wypróbowania, naj­
lepiej “na polski sposób”. Korzystnie 
więc wypada ta prezentacja: “Ko­
perek a sprawa polska” — o czym
z satysfakcją powiadamia Was . . .,iw-

Smakosz
■■ — -07

STANDINGS
W

Malec Funeral Homes . 22¥2 
Paul Miller Prod 21¥2 
Stubby’s Tap 20
Sojka Funeral Home... 19 
Casey & Sons Liquors.. 19 
Urbaszewski Fl. Hm... 17
Zilka Menswear 16
Holy Name #1  9

TOP TEN
PONAD 4000 ARTYKUŁÓW GROSERYJNYCH 
KRAJOWE I IMPORTOWANE DELIKATESY, 
U NAS ZNAJDZIECIE WSZYSTKO NA WASZ 
STÓŁ ŚWIĄTECZNY ORAZ NA PRZYJĘCIA 

Uprzejma polska obsługa * Ceny bardzo przystępne

Ave. 
Ray Kosmicki Jr 184 
Rafael Morales Jr 181 
Joe Miaso 170 
Rich David 169 
Stan Czerski 168 
Frank Partipilo 167 
Dave Hoffman 166 
Don Traub 164 
Joe Fitzpatrick 160 
Rich C. Sendra 158

OVER 500 SERIES
11-23 11-30

Polecamy Następujące Tradycyjne Smakołyki

DOMOWEJ ROBOTY POLSKA KIEŁBASA
Wędzona lub Świeża, jak zawsze w Najlepszym Gatunku, Wyśmienita. 

Kiełbasy można kupować bez zamówienia

SZYNKI
importowane lub krajowe przy­
rządzone do Waszego smaku.

•R VR V NALEŚNIKI
V JL -L> JL 2 kapustą, serem, powidłami 

i morelami

NA OKRES PRZEDŚWIĄTECZNY I ŚWIĘTA POLECAMY:

W

W L P
Club Mono Lounge..
Sliz Foods.................

... 26¥2 15¥2 36¥2

..25 17 35
Geo. and Dot’s Lo’nge 24 18 32
Wheels SAC.............. ... 21¥2 20*2 31¥2
Krupa’s Lounge.... ...23 19 31
Fara’s Insurance .. ...23 19 29
Dr. Blazewicz.......... ...22 20 28
Lesh’s Lounge........ ...19 23 24
Midway Funeral H’me. 17 25 24
Ted’s Place.............. ...20 22 23
Chuck’s Wagon .... ...18 24 22
Syrena’s Lounge ... ...13 29 20

200

Rafael Morales Jr.................
Joe Miaso............................... 547

568

Ray Kosmicki, Jr.................. 526 557
Stan Czerski........................... 531 501
Frank Partipilo................... 530
Don Traub..............................530
Rich David..............................520
Larry Fitzpatrick............... .501

OVER 200 game
11-23 11-30

Frank Partipilo................... 222
Ray Kosmicki, Jr................. 212
Chet Bach............................. 211
John Kavain......................... .210
Larry Fitzpatrick........... .208
Dennis Suvanto................... 204
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Dyplomaci Iranu 
Opuszczą U.S.

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

i Sposobów przedstawili propozycję 
ustawy zezwalającej prez. Carterowi 
na nałożenie wyższych opłat celnych 
na państwa odmawiające pomocy w 
kryzysie irańskim.

Główny projektodawca, Sam Gib­
bons (D.-Fla.) mówiąc, że ustawa 
nie jest skierowana przeciwko “jakie­
muś pojedyńczemu państwu” wyraził 
niezadowolenie z obojętnej i niechętnej 
postawy Japonii i Meksyku.

Ustawa zezwala na 50% podwyżkę 
już istniejących ceł lub wprowadze­
nie 50-procentowego cła na poszcze­
gólne artykuły, jeśli nie są one jeszcze 
oclone.

Odnosząc się do rozkazu opuszcze­
nia granic U.S. przez dyplomatów 
irańskich w ciągu najbliższych 5 dni, 
Reston powiedział, że celem tego po­
sunięcia jest “Unaocznienie Irańczy- 
kom, że ich własny interes leży w 
działaniu zgodnym z międzynarodo­
wym prawem”.

Iran zmuszony był od ograniczenia 
personelu w swoich 4 konsulatach do 
5 osób w każdym, ambasada musi 
zredukować ilość pracowników z 57 
do 15.

Ostatnie posunięcie było poprzedzo­
ne zamrożeniem irańskiego kapitału 
w amerykańskich bankach, rezygna­
cją z zakupu surowej ropy naftowej 
z tego kraju i zarządzenie deporta­
cji studentów irańskich nie posiadają­
cych ważnych wiz.

To ostatnie zresztą jest tematem 
szerokich dyskusji.

Wiele osób, łącznie z sądem fede­
ralnym uważa, że jest ono niezgodne

Zebranie Wyborcze 
Grupy 2742 ZNP

Zebranie wyborcze Tow. Wolność 
Ludu, Gr. 2742 ZNP odbędzie się w 
niedzielę, 16 grudnia, o godz. 2 po 
południu, w sali par. św. Jadwigi przy 
Hoyne i Lyndale ul.

Członkowie proszeni są o liczne 
przybycie. Po posiedzeniu poczę­
stunek.

Z. Ziółkowski, prez. 
M. Stermiński, sekr.

z konstytucją przeciwstawiając się 
jego wykonaniu.

Tymczasem sytuacja Irańczyków 
w Ameryce, którzy podobnie jak ich 
fanatyczni współobywatele w Iranie 
popierają ayatollah Khomeiniego, za­
czyna im nieco dokuczać.

Notuje się coraz liczniejsze wypad­
ki demonstracji antyirańskich.

Wiele banków odmawia im wymia­
ny czeków na gotówkę, właściciele 
restauracji nie zezwalają na wstęp 
do swoich lokali.

Strajk Głodowy 
Irańczyków

San Antonio, Texas. (UPI) — 5 stu­
dentów irańskich z muzułmańskiej or­
ganizacji, skupiającej kilkaset osób, 
z uczelni w San Antonio, trzy dni 
temu rozpoczęło strajk głodowy, któ­
ry zgodnie z ich zapowiedzią potrwa 
aż do momentu opuszczenia szpitala 
bazy lotniczej Lackland, przez byłego 
szacha Iranu.

Irańczycy ulokowali się pod ściana­
mi ratusza miejskiego, gdzie od pier­
wszych godzin otoczeni są tłumem 
mieszkańców San Antonio, nie szczę­
dzących im wyzwisk i przekleństw.

W ciągu pierwszych dwóch dni, za­
równo obserwatorzy jak i studenci 
opuścili miejsce strajku, aby dwu­
krotnie wysłuchać decyzji Rady Miej­
skiej przeciwstawiającej się wydaniu 
im pozwolenia na demonstrację prze­
ciwko Rezie Pahlevi.

Rada uznała, że wobec wrogiego 
nastawienia mieszkańców miasta, de­
monstracja mogłaby wywołać ostre 
reakcje z ich strony.

Na tej też podstawie uzasadniają 
swoją decyzję publicznym bezpie­
czeństwem, odmówiono wydania- po­
zwolenia.

Tymczasem pod ratuszem dochodzi 
do stałych zatargów między Irańczy- 
kami popierającymi strajkujących i 
ich obrońcami prawnymi a Ameryka­
nami, którzy wybrali dosyć sprytną 
formę zemsty, przychodząc na stop­
nie ratusza z paczkami wypełnionymi 
jedzeniem, które spożywają na 
oczach głodujących.

Groźny Pożar 
w Chicago Heights

Wczesnym ranem wybuchł groźny 
pożar w Chicago Heights, ogarniając 
płomieniami dwa stojące obok siebie 
drewniane domy. Siedem osób ponio­
sło śmierć i jedna została ranna.

Pożar trwał przez ponad dwie godzi­
ny i zniszczył całkowicie dwa dwu­
piętrowe budynki.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, 
babcia i prababcia nasza, śp.

Maria Grandzie!
(żona śp. Ignacego Banka 
i śp. Antoni Grandziel) 

(matka śp. Genowefy Simkowskiej) 
Członkini Royal Neighbors of 
America i Tow. Królowej Jadwigi; 
po długiej chorobie, pożegnała się 
z tym światem, opatrzona Sw. Sa­
kramentami, dnia 11-go grudnia 
1979 roku, rano, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 
dnia 14-go grudnia, o godzinie 9-ej 
rano, z Schielka Funeral Home, 
pnr. 7710 W. Addison Ave., do 
kościoła Sw. Jadwigi (Msza Sw. 
o godz. 10-ej), a stamtąd na cmen- 
tąd na cmentarz Sw. Józefa, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Teodor (Lorraine) Banka, Maria 
(Ryszard) Malizewski i Chester 
Simkowski, syn, córka, synowa i 
zięciowie; 9 wnucząt, 4 prawnu- 
cząt, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Schielka Funeral Home.
Telefon 625-3444.

Popierajcie tych, 
którzy ogłaszają się 

w Dzień. Związkowym.

* * PRZYJĘCIA 
Popogrzebowe

FAMILY $TYIE-$4.50 OD OSOBY '

JAN i ZOFIA 
RESTAURANT 

68*3 N. MILWAUKEE .
K47-7949K47-7949

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza żona mo­
ja, matka i babcia nasza, śp.

Katarzyna Mostek 
(z domu Wójcik) 

(matka śp. Czesława) 
Członkini Tow. Miłość Polek Gr. 
25, ZPwA, po długiej chorobie, po­
żegnała się z tym światem, opa­
trzona św. Sakramentami, dnia 
11-go grudnia, 1979 roku, o godzinie 
10:10 wieczorem, w starszym wie­
ku.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 
dnia 14-go grudnia, o godzinie 
9:00 rano, z zakładu pogrzebo­
wego, pnr. 6000 Milwaukee Ave., 
do kościoła St. Tarcissus, a stam­
tąd na cmentarz św. Wojciecha 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i zna­
jomych, w ciężkim żalu pogrążeni: 

Paweł, mąż; Patricia, córka; 
Clemens Romag, zięć; Pamela i 
Cathy, wnuczki; wraz z całą rodzi­
ną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Zakład Pogrzebowy B. F. Malec 

i Synowie.
Telefon 774-4100,

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańsza siostra nasza, śp.

Siostra Maria Sabina
Ze Zgromadzenia Sióstr Najświętszej Rodziny z Nazaretu 

(z domu Waleria Wróbel)
po krótkiej chorobie, zasnęła w Panu, opatrzona św. Sakramentami, 
dnia 12-go grudnia 1979 roku, o godzinie 6:30 rano, przeżywszy 83 lata, 
w zakonie 59 lat.

Zwłoki można odwiedzać w piątek od godziny 12-ej w południe do 
8 wieczorem w Prowincjacie 353 N. River Rd., Des Plaines, Ill. Msza 
św. odprawiona zostanie w piątek, o godzinie 7-ej wieczorem.

Pogrzeb prywatnie w sobotę, 15-go grudnia.
SIOSTRY ZE ZGROMADZENIA SIÓSTR NAJŚWIĘTSZEJ RODZINY 

Z NAZARETU.
Pogrzebem zajmuje się: Walter L. Sojka Funeral Home, telefon 666-2673.

HOLLYWOOD. — Aktor George Burns składa podpis i od­
cisk dłoni i stopy przed budynkiem Mann Chinese Theatre 
w Hollywood.

Apel TKN o Pomoc

(UPI)

w

..... Stan Zip Code

spraw wykroczeń w Warszawie uka­
rało grzywnami po pięć tysięcy zło­
tych jednego z wykładowców, Wła­
dysława Bartoszewskiego i Piotra 
Naimskiego, członka KSS KOR’u, w 
którego mieszkaniu Bartoszewski wy­
kład swój wygłaszał.

Bogdan Cywiński powiedział kore­
spondentom, że mimo tych represji 
Towarzystwo Kursów Naukowych 
zdecydowane jest dalej swoją działal­
ność prowadzić i że celem tej dzia­
łalności jest zaspokajanie naukowej 
ciekawości młodzieży i umożliwienie 
jej studiów naukowych nie skrępo­
wanych cenzurą. Cywiński ogłosił też 
w imieniu TKN-u apel do opinii pu­
blicznej w Polsce i zagranicą o moral­
ne poparcie.

Apel ten — zanim go jeszcze wyda­
no, ale kiedy było już wiadomo o 
represjach — znalazł echo na zacho­
dzie Europy. Powstał mianowicie 
Międzynarodowy Komitet Pomocy 
dla Wolnej Nauki w Polsce. W skład 
Komitetu weszło sześćdziesięciu kilku 
uczonych i pisarzy z różnych kra­
jów zachodnich, wśród nich trzech 
laureatów nagród Nobla — szwedzki 
ekonomista Gunnar Myrdal, francu­
ski biolog Andre Lwoff i zachodnio- 
niemiecki pisarz Heinrich Boell. 
Wszyscy znani są ze swej działalno­
ści w obronie praw człowieka.

Inicjatorami tego Międzynarodowe­
go Komitetu są dwaj uczeni polscy, 
którzy pracują na Uniwersytecie w 
Oksfordzie w Anglii — filozof profe­
sor Leszek Kołakowski i ekonomista 
profesor Włodzimierz Brus. I właśnie 
profesor Kołakowski wystąpił w Lon­
dynie na konferencji prasowej, na 
której odczytał oświadczenie Komite­
tu.

W oświadczeniu czytamy, że Uni­
wersytet Latający stanowi jedną z 
form toczącej się od lat w Polsce 
walki o utrzymanie niezależnego 
życia intelektualnego, wolnego od 
cenzury i nie poddanego presji poli­
tycznej. Uniwersytet organizuje przy 
tym wykłady i dyskusje w dziedzi­
nach szczególnie podległych zaka­
zom, co dotyczy przede wszystkim 
nauk humanistycznych i społecznych.

W związku z próbami zdławienia 
tej działalności przez władze PRL, 
Międzynarodowy Komitet zaapelował 
o poparcie i solidarność do środo­
wisk intelektualnych na całym świę­
cie. Zwracamy się — kończyło się 
oświadczenie odczytane przez Leszka 
Kołakowskiego — o poparcie tej 
inicjatywy przez wszystkich, którym 
droga jest sprawa wolności kultury 
ludzkiej, swobody badań i nauczania.

Pisaliśmy już wielokrotnie o za­
ostrzeniu przez władze PRL represji 
wobec wykładowców i słuchaczy Uni­
wersytetu Latającego, a także osób, 
które udostępniają na wykłady i se­
minaria swoje prywatne mieszkania. 
Przypomnieliśmy też wystąpienie 
Prymasa Polski w obronie Uniwersy­
tetu Latającego — jego list z czerwca 
zeszłego roku do szefa urzędu do 
spraw wyznań Kąkola. Kardynał 
Wyszyński przeciwstawił się tam po­
glądowi, jakoby ta akcja samokształ­
ceniowa miała “charakter działalno­
ści nielegalnej,” i podkreślił, że — 
przeciwnie — wykłady Uniwersytetu 
Latającego stanowią — “skromne 
próby dopełnienia braków wykształ­
cenia publicznego, odsłonienia pokry­
tych milczeniem faktów z okresu mi­
nionego, sprostowania oczywistych 
faktów, często błędnie podawanych 
w nauczaniu szkolnym czy uniwer­
syteckim.”

Ostatnio z protestem przeciwko 
wzmożeniu policyjnych szykan wy­
stąpiło samo Towarzystwo Kursów 
Naukowych — zespół osiemdziesięciu 
wybitnych polskich uczonych, pisarzy 
i artystów, kierujący Uniwersytetem 
Latającym. W mieszkaniu członka 
TKN, profesora Edwarda Lipińskie­
go urządzono konferencję prasową. 
Dysponujemy w tej chwili relacjami 
z tej konferencji korespondentów 
trzech zachodnich agencji prasowych 
— brytyjskiej Reutera, francuskiej 
France-Presse i zachodnio-niemiec- 
kiej DPA.

Jako przedstawiciel Towarzystwa 
Kursów Naukowych mówił na konfe­
rencji jego członek Bogdan Cywiński, 
katolicki publicysta, autor głośnej 
książki “Rodowody niepokornych.” 
Cywiński oświadczył, że w wyniku 
zaostrzonych represji służby bezpie­
czeństwa w ramach rozpoczętego 
przed kilku tygodniami nowego roku 

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
W KOLEJNOŚCI 
NADAWANIA

TYLKO WEEKENDOWE 
WYDANIE

(Weekend Only)
 Na rok (1 year) ....$10.25

Q Na pół roku (6 mo.) $6.75
Na kwartał (3 mo.) $4.00

ło się w Warszawie tylko jedno zebra­
nie naukowe. Wszystkie pozostałe 
funkcjonariusze SB uniemożliwili. Na 
jednym prelegentem miał być wła­
śnie Cywiński, a tematem wykładu 
działalność Kościoła katolickiego w 
Polsce w latach przed drugą wojną 
światową. Ale SB dokonała rajdu na 
mieszkanie socjologa Andrzeja Celiń­
skiego i Cywińskiego.

I» MS I Hi O
Jak wynika z informacji podanych 

przez Bogdana Cywińskiego zachod­
nim dziennikarzom, w podobny spo­
sób rozbito inne imprezy Uniwersyte­
tu Latającego. Ponadto — jak przy­
pomniał Cywiński — kolegium do 

ROBERT LEWANDOWSKI 
Stacja WSBC — 1249 KC 
Codziennie 7 — 8:30 rano 
2 — 3 po poł. w niedziele

ROBERT LEWANDOWSKI 
Właściciel

Dla Krewnych i Przyjaciół

Załączam Q czek Q przekaz pieniężny na sumę $ ........ .......

Opłatę za prenumeratę prosimy wysłać w formie czeku lub przekazu 
pieniężnego (Money Order). — Wysyłanie gotówki jest ryzykowne.

Adresując:

Dziennik Związkowy
6100 N. Cicero Ave.
Chicago, IL. 60646

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

sprawie dozbrojenia przełożyć o 6 
miesięcy nie zyskała poparcia i zo­
stała wycofana. Ministrowie duńscy 
argumentowali, że natychmiastowa 
decyzja dozbrojenia “zniszczy podsta­
wę do rokowań z Sowietami” w spra­
wie redukcji rakiet średniego zasię­
gu, stacjonowanych w Europie.

Holandia całkowicie odcięła się od 
powziętych decyzji aż do roku 1981, 
kiedy to — zdaniem przedstawicieli

CODZIENNIE 1 NA
l WEEKEND

(Daily and Weekend)
Q Na rok (1 year) .......$31.50
Q Na pół roku (6 mo.) $18.00
Q Na kwartał (3 mo.) $10.50
Q Na miesiąc (1 mo.) $ 5.00

Wysłać na adres: ....................
Imię i Nazwisko
Ulica ...
Miasto ......
Z polecenia-

Parodia 
Sądowa 
Warszawie 

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

nia przez Narody Zjednoczone Po­
wszechnej Deklaracji Praw Czło­
wieka.

,-W przemówieniach Andrzeja Czu- 
my i moim domagaliśmy się — zgo­
dnie z prawem do samostanowienia 
Narodu — przeprowadzenia w Polsce 
wolnych wyborów”, powiedział Ziem­
biński. Oświadczył on także, że tak 
jak dotychczas, tak i w przyszłości 
“w rocznicę 1 sierpnia, 1 września 
i 11 listopada będziemy składać wieńce 
na Grobie Nieznanego Żołnierza i 
żadna milicja pędu Narodu do wol­
ności nie powstrzyma”.

Wymowną deklarację złożył też 
Andrzej Czuma: “Oskarżyciel wspo­
mniał o prochach Nieznanego Żołnie­
rza. To właśnie te prochy uczą nas, 
abyśmy mówili prawdę. Prawda zaś 
jest taka, że Polacy nie mają wol­
ności, a Polska niepodległości”. Czu­
ma zwrócił też uwagę, że oskarżyciele 

UB uczestniczyli w zmowie kłam­
stwa, wobec czego ich wypowiedzi 
są bez znaczenia.

Obrońcy w swych znakomitych prze­
mówieniach podkreślali, że rozprawa 
jest conajmniej nieporozumieniem i 
stanowi zaprzeczenie tego, co Naród 
Polski myśli.

Po ogłoszeniu "wyroków” około 100 
osób zebranych na korytarzu przed 
salą sądową odśpiewało Hymn Naro­
dowy.

“Rozprawa” odbywała się w ma­
łym, piwnicznym pomieszczeniu. Prze­
wodniczący kolegium nie dopuścił 
rodzin oskarżonych, publiczności i 
korespondentów prasowych. Na sali 
znalazło się jednak kilku wolnościow- 
ców i konsul amerykański. W pewnej 
chwili przewodniczący wyprosił z 
sali Marię Korniłłowiczową, która 
powiedziała głośno swemu kuzynowi 
Bronisławowi Komorowskiemu, że jest 
dumna z niego, ponieważ obrał drogę 
wytyczoną przez Henryka Sienkie­
wicza.

Wigilia — Świętem Dla 
Pracowników Federalnych 
Washington (UPI) — Tak jak jego 

czterej poprzednicy, prez. Carter 
podpisał zarządzenie, na mocy któ­
rego pracownicy instytucji państwo­
wych pozostaną na Wigilię Bożego 
Narodzenia w domach. Dzień ten 
został uznany za dzień świąteczny.

“UNCLE” HENRY 
CITKIERKA 

SKOCZNA POLSKA 
MUZYKA 

Sobota 8-9 rano i 1-2 po poł. 
WTAQ(1300) 

Niedz. 8-9 rano i 2-3 po poł.
CHET GULIŃSKI SHOW 
Stacja WOPA- 1490 KC 

Sobota 12 — 1 
Niedziela 10 — 1

GODZINA SŁONECZNA 
LIDII PUCIŃSKIEJ 

Stacja WEDC 
7 dni w tygodniu 

_____ 8:30 — 9:30 rano 
GŁOS POLONII 

WCEV — 1450 AM 
Poniedziałek do soboty 

włącznie 4:05 
(po wiadomościach o 4-ej) 

do 6-ej wieczorem.
Józef, Stawa i Jerzy MIGAŁA 
“WIADOMOŚCI Z POLSKI 

O POLSCE” 
Właściciel Programu 

MARIAN CZERNIECKI 
Od Pon. do Piątku Od 

4:30 — 5:00 po poł. 
W Sobotę Od 

4:30 — 5:30 po poł.___
“POLSKA w MUZYCE, 

PIEŚNI i SŁOWIE” 
Stacja WOPA

Od poniedziałku do piątku 
włącznie 

5 do 5:30 po poł 
ADAM GRZEGORZEWSKI 

Kierownik i Zarządca
GODZINA RÓŻAŃCOWA 

OJCAJUSTYNA 
WOPA 1490 KC 

Sobota 7:30 rano 
Niedziela 7:30 wiecz. 

O. Kornelian Dende OFMC, 
Dyrektor

Państwa NATO 
Podjęły Decyzję

tego kraju — ewentualny postęp w 
procesie kontroli zbrojeń nabierze re­
alnych kształtów.

Belgia zapowiedziała, że “godzi się 
z poglądem większości”, ale dopiero 
w maju zdecyduje, czy dopuści na
swoje terytorium wyrzutnie rakieto- zajęć Uniwersytetu Latającego odby- 
we. Do tej pory państwa Przymierza 
nie posiadały w swoim arsenale ra­
kiet zdolnych ugodzić w obiekty na 
terytorium Związku Sowieckiego, na­
tomiast sowieckie rakiety SS-20 za­
grażają poszczególnym państwom i 
miastom zachodnio-europejskim.

Amerykański sekretarz obrony Ha­
rold Brown powiedział, że arsenał 
sowiecki powiększany jest każdego, 
tygodnia o conajmniej dwie rakiety^ 
SS-20, wyposażone w trzy niezależne 
głowice nuklearne.

Rakiety Pershing 2 i “cruise”, roz­
mieszczone na terytorium Niemiec­
kiej Republiki Federalnej, Wielkiej 
Brytani, Holandii i we Włoszech, bę­
dą miały w swoim zasięgu obiekty 
w ZSRR.

W parę zaledwie godzin po ogłosze­
niu decyzji Rady NATO, wschodnio- 
niemiecka agencja prasowa ADN za­
powiedziała “groźne konsekwencje” 
i orzekła, że o uzgodnieniu zadecydo­
wały naciski “najwyższych czynni­
ków Stanów Zjednoczonych i Niemiec­
kiej Republiki Federalnej”.

W czasie debaty brukselskiej oma­
wiano także sprawę wspólnej akcji 
wymierzonej w Iran, ale Stany Zje­
dnoczone nie narzucały swoim sojusz­
nikom rodzaju sankcji, które winny 
być zastosowane. Oczekuje się, że 
oświadczenie w sprawie wspólnej ak­
cji zostanie ogłoszone później i że 
jego charakter uzależniony będzie od 
dalszych pociągnięć irańskich.

NA ŚWIĘTA
Prosimy zamówić prenumeratę Dziennika Związkowego 

W STANACH ZJEDNOCZONYCH i W KANADZIE 
(United States and Canada)

Stacja WYŁO — 540 KC 
Niedziela 9:30 — 10:30 rano 

CHET GULIŃSKI 
_____ dyr. programów_____  

“KŁOPOTY SEEKIERKÓW” 
Stacja WOPA — 1490 KC 

w każdy Wtorek, 
Środę, Czwartek i Piątek 

7 — 7:30 wiecz.
Kierownik 

BRONISŁAW ZIELINSKI 
Anonserzy 

PELAGIA i BRONISŁAW 
MROZOWIE
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“Jaja Oryginalne” w Toruniu
W Toruniu pojawił się w sklepach 

nowy towar pod nazwą “jaja orygi­
nalne”. “Społem” wyjaśnia, że chodzi 
o jaja ze skupu tym lepsze, że nie 
poddane sortowaniu i znakowaniu.

W sklepie monopolowym nr 63 w 
Sopocie przy ul. Bieruta, klient za­
żądał książki zażaleń, a ekspedientka 
odmawiając, zaproponowała mu w 
zamian książkę do nabożeństwa, żeby 
się pomodlił o dobrą obsługę.

Żle z Meblami w Polsce
Prasa krajowa donosi, że prze­

mysł meblarski nie wykona tegorocz­
nego planu produkcji.

Według wyjaśnień przedstawicieli 
przemysłu meblarskiego zasadniczą 
przyczyną jest brak surowców i 
materiałów. Dłużnicy: resort chemii 
zalega z dostawą 13 min litrów farb, 
brak tarcicy i płyt przeniósł deficyt 
rzędu 980 min zł; przemysł maszy­
nowy na 4,900 m kw. papierów i 
płócien ściernych do tej pory prze­
kazał tylko 2,000 (o jedną czwartą 
mniej niż w ub.r.); resort budownic­
twa dostarczył tylko 77% zamówionego 
szkła; przemysł papierniczy zalega 
z dostawami 700 ton kartonaży i po­
nad 2,000 ton tektury falistej; prze­
mysł lekki nie przekazał dotychczas 
ok. 290,000 m bieżących tkanin obi­
ciowych.

Dadajmy do tego straty produkcyj­
ne wynikające z przerw w dopływie 
energii, przestoje maszyn wskutek 
awarii niemożliwych do usunięcia z 
powodu braku części z importu.

★ Pomoc Domowa
Live In Housekeeper

To care for one child 2 years 
old. Light housekeeping, own 
room and TV. Near North side 
location. References required. 
Phone: 649-6845.

COUPLE WANTED
For beautiful Frank Lloyd Wright 
home. Grayslake area. Wife house­
keeper — Husband gardner & out­
side work. Food & living quarters 
furnished. We speak German. — 

297-6140

GOSPODYNI
$100—$125 tygodniowo. Własny pokój, 
łazienka, telewizor. 5 dni.

ARDEN’S AGENCY 
6934 N. Glenwood 

Dzwonić w Jęz. Angielskim: 
465-1241________ lub 824-1843
HOUSEKEEPER. Live in. Must speak 
English. Niles. Call before 5 p.m. and 
ask for Dolores. 967-1440.

CHILDCARE
Dependable person who likes babies 
to care for new born. Near North 
location. Hours aprox. 8:30 to 2:30 
Mon. thru Fri. Must speak English. 
References required.
__________Call 943-3113.__________ 
HOUSEWORK. 1 day per week. 
Northwest side. Must understand 
English. 676-1975.

Praca

Na placu Piastowskim w Bydgo­
szczy ogrodnik sprzedawał pomidory, 
które zajeżdżały jodyną. Jak się oka­
zało, niektórzy hodowcy dają pomi­
dorom zastrzyki z jodyny, ponieważ 
to ogromnie przyspiesza dojrzewanie. 
Pomidory takie są bardzo pożyteczne 
w domowej apteczce. Przeważnie jed­
nak pomidory otrzymują zastrzyki 
z denaturatu, ponieważ on również 
przyspiesza dojrzewanie.

W 60 minucie przerwany został w 
Tumlinie mecz klasy A między Skalą 
z Czarnymi z Parszowa. Na boisko 
wkroczyła milicja, która zatrzymała 
pijanego sędziego i zabrała go samo­
chodem do szpitala, aby pobrać krew 
dla stwierdzenia, ile jest w niej al­
koholu. Po drodze sędzia wyskoczył 
jednak z jadącego samochodu i po­
pędził w las, gdzie się ukrył.

★
W barze przekąskowym “Warsu” 

na Dworcu Głównym w Krakowie, 
w gablocie chłodniczej znalazł się 
specjał cukierniczy pod nazwą “Mic­
kiewicz” po sto trzydzieści złotych 
za kilogram. ★

W Kraśniku otwarto bar “Po­
wszechny”, który ma trzy wielkie 
sale. Dla niepijących wódki przezna­
czono jeden dwuosobowy stoliczek 
usytuowany w korytarzyku wiodącym 
do kuchni. Niestety, miejsca te się 
marnują.

■
-fr Praca Żeńska

BARMAID. Eveninig hours. Must 
speak English. 282-5692.

POTRZEBNA KOBIETA 
Do Sprzątania

Tylko na piątki. Od 9-5. $4 na go­
dzinę plus zwrot pieniędzy za prze­
jazd. Musi rozumieć choć trochę po 
angielsku. Dzwonić w piątek, 14 gru­
dnia w języku angielskim.
____________ 787-2727____________  

HOUSEKEEPER-COOK 
Live in or out. To work for profes­
sional couple with infant. Gold coast 
area. Must speak English. References 
required. <

_Call 664-7721 _________  
HOUSEKEEPER 
& BABY SITTER 

Mature woman. Live-in. Own room. 
Good salary. Must speak some Eng­
lish.

Call 942-1804 after 12 noon.

FASHION 
JEWELRY
Model Type

Ladies Over 18
National corporation new in Chicago 
has JOBS, JOBS, JOBS. Starting 
$725-$950 per month. Many positions 
availalble. No experience necessary. 
We train you with pay. Immediate 
employment. Car required.

PHONE MR. PIET 
__________ 543-1021__________ 

★ Praca

★ Praca
POSIADAMY PRACE FIZYCZNE 

LUB UMYSŁOWE 
DLA WSZYSTKICH 

Irene’s Employment Agency 
6201 W. TOUHY 631-8878

HOUSEKEEPING 
SUPERVISOR 

Need to work in housekeeping 
department to supervise the 
cleaning of rest rooms, offices, 
guest rooms and setting of ban­
quet rooms. Must be able to 
work weekends. Experience 
necessary. References will be 
checked. Permanent employ­
ment.

Call Ms. Dee at: 
753-4773

Equal Opportunity Employer M/F

Shipping/Clerical
Many varied duties. Typing, shipping, 
packaging, routing. Full time. Lots of 
overtime available.

RICK BEAUMIER
620-2974

Marketing Electronics 

rPOTRZEBNA\ 

t OSOBA ! 
J DO DZIAŁU OGŁOSZEŃ { 
£ DO ROBIENIA KOREKTY J 

I TŁUMACZEŃ
J z angielskiego; 

NA POLSKI
g MUSI PISAĆ NA MASZYNIE J 
’ DOBRA PRACA
2 DLA ODPOWIEDNIEJ OSOBY J 

MUSI MIEĆ STAŁY POBYT I
J DZIENNIK { 
J ZWIĄZKOWY
0 ♦ 6100 N. CICERO J
0 Dzwonić Po Umówienie Się 4 
g 8 rano do 3 po poi. *
2 286-0141

SPECIAL ASSIGNMENTS 
IN SAUDI ARABIA

Your Gateway to European Vacations!

Spectra Operations 
Manager

You will be responsible for managing the Spectra 
computer operations and maintenance of Spectra 
remote terminals and printers throughout the 
hospital.

At Spectra Medical Systems, Inc. we design and 
install mini-computer medical imformation systems 
utilizing proprietary software. On a hospital-wide 
basis our system supports the activities of medical 
professionals by providing on-line order entry and 
management of patient-related data and services.

Due to continued product development and in- 
, creased sales we offer special two-year assignments 

to work at hospital sites in Saudi Arabia. You’ll 
enjoy a superb benefits package, including fully 
paid airfare and travel arrangements, free housing 
and utilities. 30 days paid vacations with $1,000 
“Rest Relaxation” pay each year.

If your release date is between now and March, 
please consider the following opportunities. Exper­
ience on Data General or mini-system computers 
is a plus for each position.

Hardware Support 
Engineer

You will supply the technical skills needed for 
customer service and installation applications at 
Spectra Hospital sites in Saudi Arabia.
Specific responsibilities include:

• Travel as frequently as required to the various 
Spectra sites to isolate and fix problems with 
terminals and printers, problem resolution will 
be down to the component level on printed 
circuit boards.

• Maintenance of spares, tool^, and test equipment.
• Assistance in the installation of terminal, printers, 

cabling, and computer systems at the sites.

To qualify you should have at least 2 years’ experi­
ence servicing electronic equipment, with the 
ability to read electronic schematics and under­
stand all documentation necessary to perform your 
work. Fluency in oral and written English and 
understanding all English electronic terms is re- 
quired. You must also be able to spend indefinite 
periods of time traveling for business as required.

L 1

You will be responsible for:

• Supervision of all aspects of the spectra computer 
operation and terminal and printer maintenance.

• Maintenance of all necessary documentation for 
the operation and maintenance of equipment.

• Scheduling and documentation of the work 
schedule for the computer operations/light 
maintenance personnel.

• Contact and interface as necessary with vendors 
who provide hardware maintenance support.

Spectra Computer 
Operator

You will be responsible for the operation of the 
Spectra computer equipment and performance of 
Spectra remote terminal and printer troubleshoot­
ing procedures.

Primary duties will be to:

• Execute the Spectra computer operations pro­
cedures.

• Respond to telephone calls from system users 
and resolve problems.

• Resolve problems with terminals by replacing 
components as defined in maintenance procedures.

Contact us now. Simply send your resume, with 
salary history, in confidence to Spectra Medical 
Systems, Inc., Attn: Gary Andrews, Dept. P. 330 
Potrero Avenue, Sunnyvale, CA. 94086.

An Equal Opportunity Employer M/F

A Unit of Whittaker CorporationII ”1 SPECTRa mEDICdL SYSTEmS. inc

W Praca_____________

MASZYNISTA
Producent w Południowo-Zachodniej 
dzielnicy Chicago Potrzebuje Technika 
Modelarskiego do pracy w całkowicie 
wyposażonym, jedno — osobowym 
warsztacie modelarskim. Stanowisko 
podlega naszemu działowi inżynieryj­
nemu. Aplikant musi posiadać do­
świadczenie we wszystkich fazach 
operacji maszynowych. Wynagrodze­
nie wynosi do $19,000 rocznie.

Wspaniałe Świadczenia.
W celu umówienia się na rozmowę 
osobistą dzwonić do:

Mr. Wayne Hoffman
Mid State Manufacturing
Dept, of A.E.R.C.O. Inc. 

3800 W. 51st Street 
Chicago, Ill. 60632 

767-6363
Aplikanci muszą mówić po angielsku. 

E.O.E.m/f

Electronic

FIELD SERVICE 
ENGINEER

Excellent opportunity for individual 
with Electro/Mechanical aptitude and 
minimum 1 year electronics. Will train 
technical school grad. Good starting 
salary and company benefits including 
company car after 3 months. Positions 
available for Loop or North City area. 

For details call 279-0222

TAB PRODUCTS CO.
Equal Opportunity Employer M/F

jf Praca Męska 

Potrzeba maszynistów na 
WYTACZARKĘ

Conajmniej 1 rok doświadczenia. 
Musi być bardzo dokładny. Druga 
zmiana. 50 godz. tygodniowo. 15% 
dodatkowo na noc. 10 płatnych świąt, 
płatne wakacje i ubezpieczenie. Bli­
sko River Rd. i Irving Park. Dzwonić 
do Jim Greinke: 671-6210 lub zgłaszać 
się osobiście do:

BRANER ENGINEERING 
9355 W. Byron (Schiller Park, Dl.) 

SERVICE MEN
NEEDED

For both stores; Arlington Heights 
and Downers Grove to service Re­
frigerators or Washers & Dryers or 
Ranges and Ovens or Dishwashers 
and Disposals.

CALL FOR INTERVIEW 
__________259-5590 ___ 

MASZYNIŚCI
NARZĘDZIOWCY

Tokarze do ustawiania i operowania 
maszyn. Dobre wynagrodzenie dla 
odpowiednich osób.

Mówimy po polsku
Dzwonić 235-5552

Pytać o Mike
____ Okolica Fullerton i Damen

Machinists 
8 top notch CNC Machinists. Must have 
a minimum of 3 yrs. exp., own tools, 
steady work history, be U.S. citizen. 
Exp. on CNC lathes or CNC machining 
centers. LONG PROGRAMS, ALL 
BENEFITS, OVERTIME.

UP TO $2 AN HR. 
more than you are currently earning. 

CERTIFIED MACHINERY CO.
1300 National Ave.

Addison, IL.
(312) 543-3965

Equal Opportunity Employer M/F

SHINGLERfl Experienced. 283-7675.

SET-UP FOREMAN 
Small metal goods manufacturer seeks 
lead man capable of making simple 
welding jigs & machine set-ups. 
_______ Call Tom — 226-4721_______  
MAINTENANCE

CLASS A MAINTENANCE 
MECHANICS 

Minimum of 5 yrs. exp.
Must be familiar with zinc & alu­
minum die cast equipment.

Good pay. Good benefits. 
Apply in person.

Chicago White Metal Casting & Ink, 
Rt. 83 & Fairway Dr., Bensenville, IL.

595-4424 
__EOP______________  

FACTORY ~

SET-UP MAN 
TOOL ROOM MACHINIST 

Pulley Manufacturer has immed. 
opening for exp. set-up man & tool 
room machinist. We ofr. competitive 
salary & fringe benefits. Call in English.

MAUREY MFGR. CORP.
2913 S. Wabash

WELDERS
We have immediate openings on 
first shift for welders experienced 
in Tig Welding. Top pay. Up to 50 
hours overtime available.

MARTIN GRINDING 
ANO MACHINE WORKS

2234 W. Walnut 733-2154

★ Kontraktorzy ★ Kontraktorzy

WSZYSTKIE ODNOWY DOMÓW
SZYBKO — TANIO - SUMIENNIE - FACHOWO

• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE * DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE MALOWANIE 
DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ • ROBOTA GWARANTOWANA

Dzwonić do Znanego Kontraktom
MIKE DR A GO WIC Z • 511-0535

★ Dachy

POLEWANIE DACHÓW gorącym 
asfaltem. Latanie, wygładzanie 
od 1 do 6 warstw. Dział dachów 
powiekrzył się. Teraz jesteśmy w 
stanie wykonywać różnego rodza­
ju dachy, włącznie z gorącym 
asfaltem. 220 funtowe asfaltowe 
“shingles”. I 90 funtowe “roli” 
dachy. Zawsze dobra robota i 
dobra cena.
GENERAL CONTRACTING CO. 

4146 W. Armitage 
278-1525

★ Kanalizacja
GLOBE Plumbing. Wykonuje wszel­
kiego rodzaju naprawy kanalizacyjne. 
Przepychane ścieków. 247-6530

★ USŁUGI
ODGARNIAM śnieg z dachów. 545- 
3747.________

★ Przeprowadzki

Licencjonowana, ubezpieczona
i doświadczona

POLSKA FIRMA PRZEWOZU 
MEBLI i TOWARÓW

CHICAGO MOVING CO.
Nr Licencji ILL. C.C. 47103 MC 
Zrealizuje twoje zamówienie na­
wet w dniu zgłoszenia. Szybka, 
fachowa obsługa. Niskie ceny. 
Tel.: 685-9114 lub 545-9854 

od 8 rano do 10 wieczór

ARTHUR 
MOVING & PACKING CO.

Polska doświadczona firma przewozowa.
Nr. ILL. C.C. 43852 MC-C

PRZEPROWADZKI TANIO, SOLIDNIE
i z GWARANCJĄ.

278-7898 oraz . 342-9657
od 8-ej do 10-ej wieczorem?

★ Rozmaite
3 KAWAŁKOWA kanapa i dywan 
17 x 12. W dobrym stanie. 456-2338. 
SPRZEDAM nowy kożuch. 283-4322.

MAK, MIÓD i 

SUSZONE OWOCE
736-8622 

4042 N. Milwaukee.

★ AUTO
SPRZEDAM Volkswagen, 4 drzwiowy. 
Stan doskonały, 478-3849.__________
’76 CUTLASS SUPREME,23,000 mil, 
w bardzo dobrym stanie. Niska cena. 
____________ 478-0005____________  
’77 GRANADA, sześcio-cylindrowy, 
$2,675.00. Należy telefonować do 
pani Ewy na numer 251-5300 albo 
też na numer 275-5297.

jf Praca Męska

MĘŻCZYZNA
DO OBSŁUGI 

MĘSKIEJ ŁAZIENKI 
PART TIME

Na nocną zmianę i wieczorami. Nie 
ma sprzątania.

Mrs. Kraus 
671-2442 

Dzwonić w języku angielskim.

AUTO ALARM
INSTALLER

Must have mechanical 
exp., tools & car. 

282-4755

Tool Maker 
Header Set-Up 

Exp’d. Day Shift. 50 hr./week. Paid 
hosp. + other Co. benefits. Call or 
apply. Ask for Ed.

SOLAR SCREW CORP.
12 Interstate Rd., Addison, n.

,___________ 543-0700 _____

MĘŻCZYZNA
Do pracy na farmie-hodowli koni. 
Stała praca rok dookoła z zamieszka­
niem. Wyżywienie i miejsce zamiesz­
kania.

Dzwonić wieczorami.
__________359-4800 ______

BUSBOYS
DAYS

Good pay, benefits and meals. Apply 
in person to Mark Hughes.

397-1500

SHERATON INN — 
WALDEN 

1725 E. Algonquin 
Schaumburg 

Equal Oppt j. Employer

CENY WZRASTAJĄ 
NAJLEPSZA OSZCZĘDNOŚĆ 

TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE 
Jako fachowcy wykonamy każdą 
małą czy dużą naprawę we­
wnątrz czy zewnątrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— zanim się rozpocznie pośpiech. 
Również w Nagłych Wypadkach 
General Contracting Co.

4146 W. Armitage 
278-1525

★ Domy

HICKORY HILLS
71z2 pokojowy, murowany ranch na 
pięknie zaprojektowanej parceli — 
125 stóp x 132 stopy. Centralnie ochła­
dzany. Patio. Ogromny garaż. Dużo 
wspaniałych dodatków. Naprawdę 
dużo. Za wiele aby można było wy­
mienić. Właściciel przeniesiony do 
innej miejscowości. •

MUSI SZYBKO SPRZEDAĆ.
DYBASS REALTY 

________ 586-3223 
if Domy z Interesem

“7

Highway 227 Texas
Okazja — z powodu choroby. Świe­
żo odnowione, nowe dywany, 12 units 
plus 4-pokojowe mieszkanie. Stacja 
benzynowa z dwoma pompami, pral­
nia. Cena: $75,000.
Po wszelkie informacje dzwonić po 
godzinie 5 po poi. Chicago, tel.: 
489-1987, po polsku i angielsku.

if Do Wynajęcia
DO WYNAJĘCIA 6>2 POKOI

Ogrzewane mieszkanie. Światło i 
ogrzewanie włączone do ceny czynszu. 
Dywany od ściany do ściany. Lodówka 
i piec do got. na miejscu. Drugie piętro.

2333 W. HADDON
Dzwonić 227-0716, 991-3486 , 489-3451
6 OGRZEWANYCH pokoi do wyna­
jęcia. 486-5084.

4 ROOMS 
Heatyour&elf.-n 

.^Węsypply heater, w ■ 
stove & refrigerator.

________ 278-1606
FULLERTON & Laramie, 3 rooms, 
semi furnished. Older couple pre­
ferred. $179. Call after 6 P.M.: 745-0462.
3 POKOJOWE mieszkanie, 1 sypialnia. 
Okolica 50-ta i Hoyne. 598-8618.
6 POKOJOWE mieszkanie. Obita 
weranda i weranda od ulicy. Ogrze­
wane. Starszym. 539-19^2.
4 POKOJE ogrzewane. Cicero i Bel­
mont. 545-0796.______
FULLERTON i Pulaski 4 pokoje. Piec, 
lodówka. 252-1319.__
CICERO 3 pokojowe mieszkanie na 
1-szym oraz 2 pokojowe mieszkanie 
w angielskim basemencie. 8634389. 
DO WYNAJĘCIA 4 pokoje, 1 sypialnia. 
$210, Bez zwierząt. 4952 N. Ridgeway. 
583-1185.
DO WYNAJĘCIA, czyste i ładne 4 
pokoje, 2043 W. 53rd St. 778-5049.

jf Futra_____________
OKAZJA — futra z nutri do sprzeda- . 
nia. Rozmiar 12-14116-18.254-9217.

jf MEBLE

CENTRAL FURNITURE 
1348 MILWAUKEE

Polskie Kierownictwo 
Zawiadamia, Że

W OKRESIE ZIMOWYM
CENY MEBLI “APPLIANCES” 

ZOSTAŁY ZNIZCNE 
OTO PARĘ PRZYKŁADÓW TEGO, 

ILE OSZCZĘDZICIE 
Korzystając z Tych Taniości.

Komplet mebli do bawialni włączając
lampy ze stolikami................. $198

Komplety mebli do sypialni.... $130 
Łóżko piętrowe “bunk ” lub

“Hollywood”........................... $ 78
Kanapa i fotel............................. $150
Kanapa rozkładana do spania .. $110 

(polska wersalka)
Telewizja kolorowa..................... $320
Komplety mebli do kuchni: stół,

i cztery krzesła ‘dinette set’... $ 95 
Kuchnie gazowe (gas ranges)... $220 
Lodówki lub zamrażacze

(freezers)................................  $220
Z 6-ciu sztuk stylowe komplety

do jadalni................................. $399
Materace z podstawą sprężynową

pełnego rozmiaru....................  $ 95
Niemieckie szafkowe ‘stereotype 

players” (patefon-radio- 
magnetofon z kominkiem).... $420

Łatwe spłaty. Mówimy po polsku. 
Otwarte w Poniedziałki, Czwartki i 
Piątki do 9 wieczór; we Wtorki, Środy 
i Soboty do 6 wieczór; w Niedziele od 
12 do 5 po południu.
Zgłaszajcie się do polskiego kierownika 
p. WIKTORA KOSMACZEWSKIEGO

Tel. 486-7838

'BRONTE 
MOTEL"
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Nie Ma Zgody Byrne-Thompson
W Sprawie Planu Pomocy Dla Rady Szkolnej

Kryzys finansowy szkolnictwa pu­
blicznego w Chicago nadal jest przed­
miotem dyskusji władz stanowych, 
miejskich, przedstawicieli Rady 
Szkolnej i głównych chicagoskich in­
stytucji finansowych. Niestety nie 
widać na razie szybkiego znalezienia 
rozwiązania tego problemu.

Plan zaproponowany przez mayor 
Byrne i podany do wiadomości w 
ubiegły piątek nie uzyskał aprobaty 
gubernatora Thompsona. Plan prze­
widuje przyjęcie odpowiedzialności 
za terminowe wywiązanie się z rat 
ewentualnej pożyczki — której udzie­
liłyby banki chicagoskie Radzie Szkol­
nej — przez władze miejskie i sta­
nowe.

Gubernator Thompson który spędził 
ostatni weekend na rozmowach kon­
sultacyjnych z finansistami nowojor­
skimi powiedział, że nie może przej­
mować takiej odpowiedzialności, po­
nieważ widzi w tym zbyt wielkie ry­
zyko. Sytuacja finansowa Rady Szkol­
nej bowiem nie polega tylko na tym, 
że brak jest jej pieniędzy na wypłaty 
dla personelu i spłacenie bierzących 
rachunków ale trudności sięgają dalej 
i brak jej pieniędzy w ogóle na cały 
rpk budżetowy kończący się 31 sierp­
nia 1980 roku.

Byme po oświadczeniu Thompsona 
powołała się na konstytucję wg. której 
władze stanowe są w pierwszym rzę­
dzie odpowiedzialne za sprawy finan­
sowe szkolnictwa publicznego.

W odpowiedzi gubernator Thomp­
son zaznaczył, że zna swoje obowiązki 
konstytucyjne i nie zgadza się z inter­
pretacją, iż ponosić musi odpowie­
dzialność za roztrwonienie pieniędzy 
przez Radę Szkolną. Odpowiedzial- 
nośźć ponieść musi Rada i przedsta­

wiciele władz lokalnych z Komisji 
Szkolnej bezpośrednio kontrolujący 
działalność Rady Szkolnej.

Stanowy reprezentant George Ryan 
(R-Kankakee) przywódca mniejszo­
ści powiedział, że mayor Byme po­
winna odwołać się do podatników, 
którzy w referendum wypowiedzieli­
by się czy są za podniesieniem opo­
datkowania na rzecz szkolnictwa pu­
blicznego. Tylko oni (podatnicy) mo­
gą przyjść z pomocą Radzie Szkolnej. 
Ryan powiedział, że takie referen­
dum uratowało sytuację finansową 
szkolnictwa w jego okręgu wybor­
czym. Przypomniał on, że ustawo­
dawcy dopiero w ubiegłym miesiącu 
ratowali sytuację finansową Szpitala 
Powiatowego teraz wpłynęła sprawa 
finansów szkolnictwa i nie widzi on 
końca problemom.

Ze swej strony stanów/ skarbnik 
Jerome Consentino, główny doradca 
w przygotowaniu planu mayor Byme 
powiedział, że Skarb Stanowy posia­
da dość rezerw żeby udzielić gwaran­
cji dla Rady Szkolnej. Chodzi o sumę 
około $200 min gwarantującą pokry­
cie dla akcji krótkoterminowych wy­
puszczanych przez Radę Szkolną. Po 
odrzuceniu planu przez gubernatora 
Thompsona i wszczęciu dyskusji 
przez mayor Byme o odpowiedzialno­
ści konstytucyjnej Consentino po­
wiedział, że: “To wygląda na poli­
tyczną rozgrywkę futbolową i wyco­
fuje się z tego.”

Innym problemem stojącym przed 
Radą Szkolną jest znalezienie kogoś 
na miejsce superintendenta Hannon’a 
który złożył rezygnację z urzędu. Po­
siedzenie w tej sprawie przewidziano 
na dzisiaj.

Przełożenie Terminu
Rozpoczęcia Procesu Gacy’ego

Krzyżuje Plany Prokuratora Carey
Rozpoczęcie procesu przeciwko po­

dejrzanemu o zamordowanie 33 nie­
letnich mężczyzn, Johnowi Gacy zo­
stało przełożone o trzy tygodnie. Okres 
ten potrzebny jest stronie obrony do 
przeforsowania swego punktu widze­
nia odnośnie miejsca rozprawy, tzn. 
przeniesienia jej jak już wcześniej 
pisaliśmy poza obręb Chicago.

W ten sposób zapowiadany dużo 
wcześniej proces przeciwko podej­
rzanemu, masowemu mordercy roz- 
pocznie się 28 stycznia, a nie jak 
pierwotnie planowano 7 stycznia. 
Przesunięcie terminu rozprawy o całe 
trzy tygodnie krzyżuje plany proku­
ratora stanowego Bernarda Carey, 
wyznaczonego do prowadzenia spra­
wy. Carey oświadczył, że przeło­
żenie terminu rozpoczęcia procesu 
oznacza jego trwanie w ciągu pra­
wyborów, które odbędą się w marcu 
i możliwe przeciągnięcie jego zakoń­
czenia do generalnych wyborów w 
listopadzie. Jest to bardzo nie na rękę 
prokuratorowi Carey, który chce 
stanąć do wyborów po stronie partii 
republikańskiej.

Sprawa skomplikuje się jeszcze 
bardziej, jeżeli miejsce procesu 
Gacy’ego zostanie przeniesione poza 
obręb Chicago i z powodu odległości 
nawet Carey nie będzie mógł speł-

Ambasador U.S. w Norwegii 
Wraca Do Chicago

Louis Lemer mieszkający od uro­
dzenia w Chicago i wydający przed 
swoją misją dyplomatyczną Lemer 
Home Newspapers wraca do Chica­
go po zatwierdzeniu jego rezygnacji 
ze stanowiska ambasadora U.S. w 
Norwegii przez prezydenta Cartera.

Po powrocie Lerner chce wrócić 
do swego poprzedniego zajęcia. 

niać wszystkich swoich obowiązków, 
które powinien podczas prawyborów.

Fotoreporterzy Chicago Tribune po 
przeprowadzeniu szeregu rozmów z li­
czącymi się przestawicielami władz 
sprawiedliwości otrzymali informacje, 
że rozprawa będzie prawdopodobnie 
toczyła się na terenie powiatu Cook. 
Zgodnie z planem, tylko ława przy­
sięgłych zostanie wybrana w innym 
powiecie i dostarczona na okres trwa­
nia procesu do powiatu Cook.

Nie ustalono jeszcze, czy wszystkie 
zaangażowane w procesie osoby będą 
mieszkały na miejscu odbywania się 
rozprawy, czy też w jednym z chi­
cagoskich hoteli, z którego każdego 
dnia rano będą oni dowożeni do wy­
branego sądtl. Zakwaterowanie na 
miejscu może stworzyć trudności, 
jeśli chodzi o bezpieczeństwo, miesz­
kanie jednak w Chicago i codzienny 
dojazd do miejsca rozprawy będzie 
bardzo kosztowny.

Sędzia Louis Garippo, który będzie 
kierował sprawą oświadczył foto­
reporterom, że przegląda dokładnie 
dokumenty sprawy, aby do 7 stycznia 
decyzja odnośnie miejsca rozprawy 
została podjęta. W tym celu przej­
rzane zostaną także wszystkie infor­
macje odnośnie spawy, zamieszczane 
w lokalnych dziennikach poszczegól­
nych powiatów w Illinois.

Brane będą także pod uwagę infor­
macje podane przez lokalne stacje 
radiowe i telewizyjne.

Adwokat Gacy’ego, Sam Admirante 
w rozmowie z fotoreporterami powie­
dział, że od chwili przejęcia sprawy 
Gacy’ego otrzymał wiele pogróżek, 
ostrzegających jego i członków jego 
rodziny przed ewentualnymi konse­
kwencjami, jeśli będzie on dalej bro­
nił podejrzanego, masowego mor­
dercę.

TEHERAN. — W dzienniku teherańskim “Etelaat” umieszczono 
zdjęcie sen. E. Kennedy pod dużym nagłówkiem “Silny atak 
E. Kennedy na rząd amerykański i decyzję pozwolenia sza­
chowi na przebywanie w Stanach Zjednoczonych”. (UPI)

y i
Ujawniono Powiązania Handlowe 

Firmy Duncan z Braćmi Daley
W r. 1974 firma zajmująca się prze­
prowadzaniem inspekcji parkomierzy 
ulicznych, Duncan Traffic Equipment 
Co., zawarła umowę z miastem. W nie­
całe trzy miesiące później, to samo 
przedsiębiorstwo — jak ujawnia w 
czwartkowym wydaniu dziennik Chi­
cago Tribune — poczęło nabywać 
ubezpieczenia w firmie stanowiącej 
własność dwóch synów zmarłego 
mayora Daley. Właścicielem firmy 
Duncan jest Jerome J. Robinson.

W jedenaście miesięcy po tym, jak 
doszło do zawarcia transakcji ubez­
pieczeniowych z firmą braci Daley, 
umowa podpisana przez miasto z przed­

tj. przed czasem, zanim Richard 
Daley został mayorem Chicago. Dodał 
on, iż fakt przedłużenia umowy firmie 
Duncan nie posiada jakiegokolwiek 
powiązania z transakcjami ubezpie­
czeniowymi firmy Daley & Daley.

“Była to zwykła transakcja han­
dlowa. Oni prowadzą przedsiębiorstwo 
handlowe i my prowadzimy przed­
siębiorstwo handlowe”, powiedział 
Daley.

Zanim Robinson przeniósł swe 
ubezpieczenia do firmy braci Daley, 
prowadził przed tym tego rodzaju 
transakcje handlowe z komisarzem 
powiatowym Mateuszem Bieszcza- 

RZYM. — Papież Jan Paweł II złożył wizytę w kwaterze 
głównej policji drogowej w centrum Rzymu. (UPI)

Budżet CTA Na Rok 1980
— $504 Miliony

Niezależnie od 27 min dolarów, ja­
kie wpłynąć mają do kasy CTA dzięki 
wprowadzeniu podwyżek opłat za 
przejazdy oraz zwiększonej ilości pa­
sażerów, ujawniono obecnie, iż celem 
zrównoważenia budżetu na rok 1980 
CTA wymagać będzie dodatkowej 
subwencji w wysokości 11%.

Przyszłoroczny budżet wyraża się 
sumą $505 min. Jest on — w porówna­
niu z budżetem roku obecnego — o 
13.4% wyższy, co jak tłumaczą władze 
CTA — przypisywać należy przede 
wszystkim szalejącej inflacji. Jest 
to jednocześnie pierwszy w dziejach 
CTA budżet, który przekroczył cyfrę 
pół biliona.

Koszta robocizny stanowią 78.4% 
budżetu CTA. Należy się liczyć z fak­
tem, że koszta paliwa podskoczą o 
dalsze 11.5%. Tym samym paliwo 
— w stosunku do cen z roku 1979 — 
będzie o 67% droższe.

Podobnie jak i w przeszłości więk­
szość wydatków związanych ze wzro­
stem kosztów robocizny spowodowa­
na jest wyrównaniem kosztów utrzy­
mania, co zawarte jest w specjalnej 
klauzuli, stanowiącej jeden z punktów 
zbiorowej umowy pracy podpisanej 
przez pracowników CTA. Umowa

obejmuje 11,000 pracowników.
Mayor Byrne stara się, wyelimino­

wać z kontraktu tę klauzulę. Na razie 
jednakże nie udało się jej to i budżet 
przyszłoroczny obejmuje wydatki po­
dyktowane tym punktem zbiorowej 
umowy pracy.

Projekt budżetu CTA na roje 1980 
zawiera również inne punkty owiane 
niepewnością. Budżet ten jest oparty 
na założeniu, iż ipflacja w przyszłym 
roku osiągnie jedynie umiarkowany 
poziom oraz że tegoroczna zima nie 
będzie tak sroga jak ubiegła.

Paul J. Kole, generalny zarządca 
CTA zajmujący się sprawami finan­
sowymi oświadczył, że budżet oparty 
jest na założeniu, iż inflacja nie wy­
niesie w przyszłym roku więcej niż 
9.5%. W istocie, przynajmniej w br., 
inflacja wyraża się cyfrą 14%.

Fundusze, na jakich opiera się bu­
dżet CTA na rok przyszły, mają swe 
źródło w wpływach z podatków i opłat 
za przejazdy ($263 min), oraz z sub­
wencji RTA ($242 min). W ub. r. 
RTA przyznało CTA $219 min. Przewi­
duje się, iż wpływy uzyskane z opłat za 
przejazdy wyniosą w r. 1980 $223 min, 
co stanowi w porównaniu z br. zwyżkę 
13.8%.

Więcej Punktów Usługowych 
Będzie w Parkach Miejskich

Przedstawiciel Miejskiego Wy­
działu Parków kom. Raymond Simon 
podał do wiadomości, że wspólnie z 
wiceprzewodniczącym zarządu Wil­
liamem A. Lee opracowali propozy­
cję udzielenia przez Wydział Parków 
zezwoleń na prowadzenie punktów 
sprzedaży żywności i napojów na te­
renach parków i lasów. Propozycja 
ta przewiduje dopuszczenie do prze­
targu o koncesję około 25 firm repre­
zentujących drobne przedsiębior­
stwa.

W ubiegłym miesiącu przedłużono 
kontrakt do 30 lipca 1980 r. z Cafe 
Brauer i Consolidate Concessions. Te 
dwie firmy od przeszło 30 lat posiada­
ły wyłączne prawo prowadzenia swo­
ich punktów handlowych w parkach 
na terenie Chicago. Jak się okazało 
zarówno Cafe Brauer jak i Consoli­
dated Concessions mają ścisłe powią- 
zanlia z organizacją Demokratów. Z 
tego powodu udzielanie im koncesji 
bez urządzania przetargu spotkało się 
z ostrą krytyką ze strony różnych

Gniewna Reakcja 
Przywódców 
Murzyńskich 

Przywódcy społeczności murzyń­
skiej są wielce rozgoryczeni i zawie­
dzeni faktem wybrania pani William 
L. Rohter na stanowisko prezesa 
Rady Szkolnej. Szczególnie niechętnie 
odnieśli się do sprawy ci przywódcy 
murzyńscy, którzy głośno debatowali 
nad problemem desegregacji w szko­
łach chicagoskich.

Przywódcy murzyńscy wysuwają 
nastp. pytanie: “Dlaczego czarni są 
ciągle pomijani?” Czy dlatego, iż 
uważani są nadal przez białych za 
impotentów politycznych, oświadczył 
Leon Finney, dyrektor wykonawczy 
Woodlawn Organization.

“Posiadałem takie przekonanie od 
dłuższego czasu, lecz obecnie nie 
cofnę się przed tym, by oświadczyć 
to publicznie,” stwierdził Finney.

Edwin C. “Bill” Berry, były szef 
Chicago Urban League, nazwał spra­
wę wyboru pani Rochter “wielkim 
zawodem.”

Pastor Jesse Jackson, szef organi­
zacji pn. Operation PUSH, stwierdził 
w czasie konferencji prasowej, iż 
mianowanie pani Rohter na stanowi­
sko prezesa Rady “stanowi obelgę na 
tle rasowym.” 

grup reprezentujących obywateli. 
Właśnie ta krytyka spowodowała 
zmianę nastawienia Wydziału Par­
ków czego wynikiem jest ogłoszenie 
możliwości dopuszczenia i innych 
przedsiębiorstw do ubiegania się o 
otrzymanie koncesji zezwalającej na 
prowadzenie działalności handlowej. 
Projekt zgłoszony przez Simon-Lee 
przewiduje następujące tereny, które 
udostępnionoby sprzedawcom. Połu­
dniowa strona — od 23-ej ul. do poł. 
granicy miasta; Centrum włącznie z 
Soldier Field od 23-ej ul. do rzeki; 
północna strona — od rzeki Chicago 
do zach. granicy miasta i wyłączona 
część na której zarządcą byłby Cafe 
Brauer, z tym, że dopuściłby do dzia­
łalności na swoim terenie niektóre 
małe przedsiębiorstwa.

Podzielenie terenów na strefy ma 
na celu udostępnienie przystąpienia 
do przetargu o koncesje przedstawi­
cielom grup etnicznych, którzy zloka­
lizowaliby swoją działalność na tere­
nach zamieszkałych przez poszczegól­
ne mniejszości.

Posiedzenie w sprawie projektu od­
będzie się w przyszłym tygodniu.

Również w przyszłym tygodniu roz- 
pocznie się publiczna dyskusja nad 
projektem budżetu na rok 1980 pro­
ponowanym przez Wydział Parków 
Miejskich, która trwać będzie do 27 
grudnia. Zarząd zbierze się ażeby 
zatwierdzić nowy budżet 28 grudnia.

Złodziej Aresztowany 
Biżuteria Znaleziona

Policja aresztowała Thomasa Esterl, 
19 oskarżonego o kradzież biżuterii 
i wyrobów ze złota ogólnej warto­
ści $100 tys. Wartościowe przedmioty 
były własnością małżeństwa Mustafa 
i skradzione zostały z ich domu.

Sąsiedzi zanotowali numery reje­
stracyjne podejrzanego samochodu, 
który jeździł w okolicy domu ofiar 
kradzieży w kilka godzin przed stwier­
dzeniem włamania. To naprowadziło 
na ślad złodzieja, który w czasie prze­
słuchania podał miejsce gdzie znaj­
dują się skradzione przedmioty.

We wskazanym przez Esterl skła­
dzie jubilerskim na północno zachod­
niej stronie miasta odnaleziono część 
przedmiotów i zatrzymano Antony 
Kowalski przerabiającego skradzione 
kosztowności. Kowalski został oskar­
żony o handel przedmiotami pocho­
dzącymi z kradzieży.

siębiorstwem Duncan, została prze­
dłużona z 5 lat na 10. Podobno — na 
polecenie mayora Daley.

Umowa zawarta została między 
miastem a firmą Duncan w końcu 
marca 1974 r. Już w czerwcu tegoż 
roku Robinson przeniósł swe ubez­
pieczenia do przedsiębiorstwa braci 
Daley. Firma synów mayora Daley 
nie prosperowała w tym okresie naj­
lepiej. Przedsiębiorstwo to pn. Daley 
& Daley posiada swe biuro w dziel­
nicy Bridgeport.

Syn zmarłego mayora podkreślił 
fakt, że Robinson posiadał z miastem 
umowy, zawarte jeszcze przed r. 1955,

tern, komitymanem demokratycznym 
26-ej wardy. Na terenie tej wardy 
mieści się fabryka Robinsona. Firma 
Duncan posiada umowy zawierane 
z miastem począwszy od r. 1951.

W maju 1975 r., po tym, jak ubez­
pieczenia przeniesione zostały do 
firmy braci Daley i po złożeniu przez 
Robinsona donacji w wysokości $4,000 
na rzecz Partii Demokratycznej w 
pow. Cook, władze miejskie — bez 
rozgłosu — umieściły w umowie po­
ufną klauzulę, w myśl której termin 
wygaśnięcia kontraktu przełożony zo­
stał z 31 marca 1979 r. — na 31 marca 
1984 r.

Helikopter
Na Usługach Wyborczych

Nowe Usprawnienie w Doręczaniu 
“Absentee Ballots” w Pow. Cook

Wstępne doświadczenie z doręcza­
niem balotów tych wyborców, którzy 
głosują nie będąc w dniu wyborów 
w domu (absentee ballots), przy po­
mocy helikoptera zostało przeprowa­
dzone przez biuro Klerka Powiato­
wego, Stanisława T. Kuspera. w roku 
wyborczym 1978.

Metoda ta sprawdziła się, to też 
została zastosowana i dla prawybo­
rów u ub. wtorek w 10 okręgu kon­
gresowym, w którym wyborcy z obu 
partii decydowali o nominacjach 
kandydatów na stanowisko kongres- 
mana tego okręgu. Powstał w nim 
bowiem wakans po ustąpieniu kongr. 
Abner Mikva (D), który został mia­
nowany sędzią federalnego Sądu Ape­
lacyjnego w Washington, D.C.

Wtorkowa operacja z dowiezieniem 
“absentee ballots” na teren okręgu 
wyborczego znowu sprawdziła się 
jako nowoczesna metoda, usprawnia­
jąca szybkie dowiezienie balotów z 
biura Klerka Powiatowego na teren 
okręgu wyborczego.

Klerk Kusper osobiście doręczył do 
helikoptera baloty, podzielone na pre- 
cynkty wyborcze. Helikopter prze­

wiózł je szybko do dwóch punktów 
na terenie 10 okręgu kongresowego, 
mianowicie w Lincolnwood i w Win­
netka, skąd samochody Szeryfa Po­
wiatowego dowiozły posegregowane 
baloty do lokali wyborczych w pre- 
cynktach. Dzięki zastosowaniu tego 
rodzaju sprawnego systemu dostar­
czania balotów biuro Klerka Powia­
towego zabezpieczyło szybkość i do­
kładność dostarczania.

Trzeba podkreślić, że ten system 
został bodajże po raz pierwszy zasto­
sowany w administrowaniu wyborów 
na terenie kraju. Jest to inowacja 
Klerka Powiatowego, Stanisława 
T. Kuspera.

W prawyborach w dn. 10 grudnia 
demokratyczną nominację na kon- 
gresmana otrzymał nie mający opo­
nenta Robert Weinberger, adwokat 
z Glencoe, a republikańską — stano­
wy rep. John Porter, który pokonał 
oponenta, stanowego sen. John Nim­
rod.

Wybory, które zdecydują o losie 
tych kandydatów, odbędą się w 10 
okręgu kongresowym 22 stycznia.

Rada Miejska Zatwierdziła Budżet 
Na Rok 1980 — $1.4 Biliona

W środę Rada Miejska zatwierdziła 
rekordowy budżet miejski na rok 1980 
przedłożony przez mayora Byrne. De­
cyzja zapadła stosunkiem głosów 39 
do 7. Nadal jednakże prowadzona jest 
przez niezależnych radnych miejskich 
batalia na temat wprowadzenia do 
budżetu pewnych poprawek.

Blok niezależnych aldermanów z 
radnym miejskim Martinem Ober- 
manem (43 warda) na czele, zapropo­
nował serię poprawek, które przyczy­
niłyby się w sposób drastyczny do 
zmienienia kształtu budżetu prze­
dłożonego przez Byrne. Projekt zmian 
przesłany został jednakże do Komite­
tu Finansowego Rady. Debata nad 
proponowanymi poprawkami odbę­
dzie się przypuszczalnie we wtorek.

Pomimo tego, iż szczegóły tych po­
prawek nie były w środę omawiane, 
Oberman przeprowadził ostry atak 
wymierzony osobiście w panią Byrne. 
Zarzucił on jej, iż pomimo złożonych 
przez Byrne obietnic, budżet tego­
roczny nie odbiega pod żadnym 
względem od poprzednich. Oberman 
twierdzi, iż uchwalenie budżetu prze­
prowadzono w sposób rutynowy.

“Społeczeństwo ma wszelkie pod­
stawy ku temu, by zająć wobec bu­
dżetu stanowisko cyniczne,” oświad­
czył Oberman. “Nie jest to budżet, 
do przedłożenia jakiego wybraliśmy 
panią,” powiedział aiderman 43 war­
dy.

Wśród innych załatwionych wczoraj 
przez Radę Miejską spraw, warto 
m. in. wymienić:

• Zatwierdzenie na członków Rady 
Szkolnej (5-letnia kadencja) Carmen 
Velasquez i pastora Kennetha Smith’a. 
Do zatwierdzenia doszło pomimo kry­
tycznych uwag ze strony niektórych 
aldermanów.

• Przyjęto poprawkę, przedłożoną 
przez Byrne, na mocy której osoby 

starsze (te, które ukończyły 65 lat), 
zamieszkujące we własnych domach, 
będą zwolnione od nowego podatku 
miejskiego — podatku od kanalizacji. 
Nowy podatek stanowić będzie około 
5% rocznego rachunku za wodę.

Wskutek wprowadzenia omawianej 
poprawki, wpływy, jakie uzyskać 
miało miasto dzięki wprowadzeniu 
nowego podatku od kanalizacji, będą 
przypuszczalnie o $2 min mniejsze.

Dwa Gwałty
Policja zanotowała dwa nowe wy­

padki gwałtów dokonanych w ponie­
działek. Rano, około godziny 7:00 uda­
jącą się do szkoły uczennicę zmusił 
do wejścia z nim do garażu jakiś 
mężczyzna, grożąc 15-letniej dziew­
czynie nożem. W garażu zgwałconą 
obrabował z $2 jakie uczennica miała 
przy sobie. Dziewczynie udzielono po­
mocy w szpitalu Jackson Park Hospi­
tal.

Drugi wypadek wydarzył się na te­
renie osiedla studenckiego Chicago 
Circle. Na odbywające trenning kon­
dycyjny studentkę napad! jakiś męż­
czyzna i siłą wciągnął ją między puste 
o tej porze zabudowania gdzie doko­
nał na niej gwałtu grożąc ofierze 
nożem.

Złodziej Ukradł 
$5 tysięcy Ze Sklepu

Mężczyzna ubrany w czapkę komi­
niarkę i uzbrojony w rewolwer ukradł 
ze sklepu z ubraniami T.J. Maxx 
w Morton Grove dzienny utarg wy­
noszący od $5 do 7 tysięcy.

Złodziej wszedł do sklepu krótko 
przed jego zamknięciem i wyciągnął 
w kierunku kierownika sklepu rewol­
wer. Dana L. Micaud oddała złodzie­
jowi całą zawartość kasy bez słowa.


